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Lot do stratosfery i... masoneria 


Kto chce Polsce ująć sławy 


i jakich używa argumentów 


Wywiad ze zdobywcą stratosiery mir A. W. Stevensem 


"Do jak dalekich granic sięga 
becyficzny „karłowaty” spo- 
s myślenia niektórych na- 
Ych publicystów, jaką to 
„przemyślność” wykazują pe- 
stag pisemka w podcinaniu pod 
pd tego, co jest niewątpliwie 
m Zytywnym dorobkiem polskiej 
upa I jak smutnym objawem 
Stwa umysłowego jest takie 

tep "ie traktowanie sprawy — 
sk 0 dowodem aż. nazbyt ja- 
Tawym jest sprawa lotu stra- 


s 


t 

sferycznego. 

toja waćby się moglo, że strå- 
dość 2 i polityka to tematy. 


i przynajmniej ludzie wy- 


dzi siebie odległe. Tak by 
ro wani: na zachodnich wzo- 


i kąt: kultury łacińskiej, ludzie, 


og aż potrafią pewne rzeczy 
Zielać i myśleć o nich tak, 
Weg, 7? Stoi człowiekowi trzeż 


także się to 
zaczęło? 


są leje lotu stratosferycznego 
brzęz 170 krótkie. Zachęcony 
brzyj nasze sfery wojskowe 
Car iechał do Polski prof. Pic- 
nią ; POCZynił pewne zamówie- 
Badan, nie wywiązał się z nich. 
Sób za przeprowadzono w Spo 
duko ardzo sumienny i wypro- 
którą 10 dla Piccarda materię 
te; zr szczytem techniki w 
na 5, dzinnie. Cóż więc stało 
Wi gt zeszkodzie polskiemu loto 
nię p atosterycznemu? Nic. Bo 
oq piak nam odważniejszych 
kowo cârda pilotów czy nau- 
Drow. 2 a skoro się już prze- 
hiema zilo badania, które były 
kięj z POłową dzieła — dla ja- 


czyny miało 'się zmarnować 

Czy dlatego, że tak chciał dr 
Kasperowicz, lub ignorant w ro 
dzaju p. Brauna z Merkuriusza 
ordynarnego? 

Na jednym więc z zebrań za- 
rządu głównego LOPP zapadła 
decyzja: „Lecieć*. Był to bez- 
względnie najlepszy sposób wy 
korzystania tego polskiego do- 
robku naukowego i kosztów, 
którcśmiy ponieśli. Siłą rzeczy 
wyłoniła się kwestia doradców 
naukowych i wtedy zwrócono 
się do prof. Wolikego i innych 
profesorów „Politechniki war- 
szawskiej. 


„MMasońska 
impreza 


Fakt, że prof. Wolike zgodził 
się być doradcą w sprawach 


stratositerycznym wystarczył 
najzupełniej pewnym ludziom, 
aby orzec: „Lot do stratostery 


— to impreza masońska...* 


zastrzedz: nie naszą jest rzeczą; 


W tym miejscu musimy się bronić prof. Wolikego, jako e- 


jak najbardziej 


kategorycznie í 


(Dokończenie na str. 2-giej) 


HEH Rzesza idzie wzorem Sowietów 


w przemyśle zbrojeniowym 
` (0d własnego korespondenta „Nowej Rzeczpospolitej") 


ZURYCH, 3.9. W związku z 
podaną przez nas wczoraj wia- 
domością o aresztowaniu 3 głó- 
wnych inżynierów zakładów 
Kruppa w Essen, dowiadujemy 
się dzisiaj dalszych szczegółów 
tej sensacyjnej sprawy. 

Jak twierdzą w Berlinie — 
rozkaz aresztowania wyszedł 


związanych z fizyką w locieiz bezpośredniego otoczenia Hi- 


tlera i był bezpośrednim skut- 
kiem meldunków sztabu general 
nego o fatalnych wynikach o- 
strego strzelania, przeprowa- 
dzonego podczas manewrów na 
terenie Prus Wschodnich. 

Z meldunku wynika, że pan- 
cerze czołgów wszystkich ka- 
tegorii są sporządzone z tak li- 
chego materiału, że przebija je 


Kundt i Sebekowsky przeciwko Frankowi 


Rozłam w partii Henleina 


Specjalny delegat Hitlera w Asch 
(Od własnego korespondenta „Nowej Rzeczpospolitej") 


KOPENHAGA, 3.9. Specjalni 
korespondenci prasy Sskandy- 
nawskiej w Sudetach donoszą o 
bardzo poważnym konflikcie 
wewnętrznym w partii henlei- 
nowskiej, grożącym rozłomem 
stronnictwu. 

Coraz wyraźniej zarysowują 
się dwa skrzydła ruchu, przy 
czym. na czele liberalniejszego 
stoją dr Kundt oraz szef praso- 


a Boskiej czy ludzkiej przy- !wego biura partii Sebekowsky, 


Przed mową 
nmnorymbersk ag 


Koła polityczne i łamy 
eki , dzienników europej- 
i obdlegają sensacyjne pogło- 
a yaly na temat wtorko- 
tza Hino norymberskiej kancle- 
Prz era, 
Zna jq PUSZCZA się ogólnie, 
Post 3 Się w niej akcenty, które 
l tido n 'o miarodajne wskazó- 
zami towania się, jak da- 
w Sprą -erza się posunąć Hitler 
twie | Sudeckiej. Nie brak 
zo że mowa ta będzie 
„ aju „deklaracją poko- 
Bejękich, 7 wobec państw euro- 
Misg gea Hitler specyzuje nie- 
‘unie „dania kolonialne i wy- 
: onkretne warunki, za cenę 
m aja Rzesza zdecydu- 
jes BIG "tezy pokój i przesta- 
eń całe dłem i przyczyną zbro 
ty, Bo świata, Słychać też gło- 
owa norymberska nie 
a ogół nic nowego do 


że 


ju ad rod 


Że 


ma, > 


ogólników i patetycznych apelów, 
poza którymi nie kryje się nic, 
lub... treść często wręcz przeciw- 
na słowom. 


Jesteśmy zdania, że interesują- 
cym będzie raczej nie to, co Hi- 
tler powie, a to co pominie mil- 
czeniem. Przypominamy, że w 
swym ostatnim przemówieniu no 
rymbetskim, przed „Anschlus- 
sem*, nie wspomniał ani słowem 
o kwestii austriackiej, co świat 
przyjął ogólnie jako dowód... po- 
kojowych tendencji Rzeszy wo- 
bec Austrii. Hitler jest zwolenni. 
kiem metody zaskakiwań. Tak 
było z Nadrenią, dozbrojeniem, 
tak było z Austrią. 


I dlatego we wtorkowej mowie 
interesować będą bardziej nie sło 


sytuacji, że ograniczy się po pro- 
stu do powtórzenia znanych już 
wa, lecz... przemilczenia, | 


zaś na czele radykalnego odła- 
mu — dr Frank szef sztabu Hen 
leina, starający się o wywiera- 
nie coraz silniejszego wpływu 
na swego szefa a przezeń i na 
Hitlera. 

Na ostatnim posiedzeniu za- 
rządu partii doszło do niesły- 
chanie ostrej utarczki pomiędzy 
przedstawicielami obu kierun- 
ków, przy czym dr Kundt zagro 
ził wręcz wystąpieniem wraz 
ze swymi zwolennikami z szere 
gów stronnictwa. 

Hitler pragnąc za wszelką ce 
nę utrzymać w spoistości partię 
Niemców sudeckich wydelego- 
wał do głównej kwatery Hen- 
leina w Asch specjalnego wy- 
słannika należącego do sztabu 
SS. i wyposażonego w bardzo 
szerokie pełnomicnictwa, z po- 
leceniem bezwzględnego „za- 
prowadzenia porządku” i oczy- 
szczenia partii z wszelkich ży- 
wiołów odśrodkowych i grożą- 
cych jej rozbiciem. 

Jak twierdzą koła zbliżone 
do partii sudeckiej, delegat Hi- 
tlera opowiedział się wyraźnie 


po stronie szefa radykalnego 
skrzydła partii dra Franka. W 
związku z tym, według opinii 
tychże kół ustąpienie dra Kund- 
ta ze stronnictwa jest kwestią 
najbliższego czasu. ` 


Zachodzi jedynie pytanie, czy 
dr Kundt spowoduje liczniejszą 
secesię swych zwolenników. 


(K) 


z łatwością nawet zwykła kula. 
karabinowa wystrzelona ze zna: 
cznej odległości. Jest to następ- 
stwem używania surowców zae= 
stępczych przy budowie sprzę- 
tu bojowego. , 

Aresztowanie wyżej wymie- 
nionych trzech inżynierów pod 
zarzutem sabotażu, jak również 
pogłoski o wielkiej „czystce'* 
wśród pracujących dla wojsko- 
wości kadr inżynierów i techni- 
ków — wywarły w sztabie i 
korpusie oficerskim armii przy- 
gnębiające wrażenie. Oficero- 
wie obawiają się, że rząd Rze- 
szy wzorem bolszewickim bę= 
dzie usiłował przerzucić odpo- 
wiedzialność za nie nadający się 
do użytku praktycznego sprzęt 
bojowy, na Bogu ducha win- 
nych pracowników przemysłu 
zbrojeniowego, co w oczach 
przede wszystkim żołnierzy, a 
następnie społeczeństwa nie- 
mieckiego miałoby usprawiedii 
wić braki w uzbrojeniu armii, 
nie podrywając jednocześnie za 
ufania do sprzętu wykonanego 
z „ersatzów'. 

Podobna metoda od laf, jak 
wiadomo, uprawiana jest noto= 


|rycznie w Rosji sowieckiej. (H) 


„Mein Kampf...” 


Władysława Studnickiego 
Oryginał czy przeróbka? 


Jak się dowiadujemy, w naj 
bliższym czasie ukazać się ma 
na rynku księgarskim ' polskie 
wydanie „Mein Kampi“ kancle- 
rza Hitlera. Książkę wydaje ja 
koby firma Gebethner i Wolfi 
w Warszawie. 

W kołach dziennikarskich 
krąży pogłoska, że przekładu 
książki dokonano iakoby pod 
kierownictwem Władysława 


Aresztowanie 


von Papena? 


(Od własnego korespondenta „Nowej Rzeczpospolitej”) 


LONDYN, 3.9. Z kół politycz- | 


nych III. Rzeszy donoszą, iż ro- 
zeszły się tam pogłoski o aresz- 
towaniu von Papena. Przyczy- 
ną aresztowania ma być rzeko- 
imo afera dewizowa. 


Niemieckie ministerstwo spr. 
zagr. oraz komenda policji od- 
mawiają potwierdzenia wzglę= 
dnie zaprzeczenia tej pogłoski. 


św) .. 


Studnickiego. ; 

Koła polityczne interesuje 
bardzo kwestia czy przygoto- 
wywany przekład polski obej- 
mie pełny tekst dzieła wodza 
Trzeciej Rzeszy bez żadnych 
opuszczeń i ewentualnych prze 
róbek. 

W związku z tym przypomi- 
nają charakterystyczny .wypa- 
dek, iaki zaszedł dwa lata temu 
w Paryżu, kiedy to na skutek 
wystąpienia rządu niemieckie- . 
go władze francuskie zarządzi 
ły konfiskatę francuskiego wy- 
dania „Mein Kampf". : 

Chodziło w danym wypadku 
o to, że francuska firma wy- 
dawnicza wzięła za podstawę 
przekładu pełnv tekst orygina= 
łu zamiast specjalne dla publicz 
ności francuskiej dostosowanej 
nrzgróbki. 


Str. 2 


„NOWA RZPECZPO 


Antyniemieckie demonstracj 


w Bielsku 
Niemieckie czasopisma palone na ulicy 


BIELSKO 3.9. Zapowiedzia- cji dziennika „Aufbruch“, gdzie 
na na najbliższą niedzielę mani- | wybito szyby. 


festacja partii niemieckiej pod 
przewodnictwem _ wiceburmi- 
strzą Bielska, Wiesnera — wy- 
wgłała wielkie poruszenie 
wśród młodzięży polskiej stu- 
diującej na wyższych uczel- 
niach. 

Zapowiedź ta bowiem pod- 
niosła jeszcze wzburzenie, nur- 
tujące wśród młodzieży pol- 
skiej po znanym wypadku bar- 
barzyńskiego wyrzucenia przez 
hitlerowców gdańskich z pocią 
gu urzędnika polskiego Winnic- 
kiego. | 


„Młodzież urządziła demon- 
strącję antyniemiecką na placu 
Smolki. Około 200 studentów 
polskich zaatakowało kiosk z 
czasopismami i spaliło znajdu- 
jące się tam pisma niemieckie. 
Rozrzucano odeżwy i ulotki an- 
tyniemieckie. . l 


W pewnej księgarni niemiec- |- 


kiej wybito szyby. i spalono 
książki- niemieckie, fznajdujące 
sięsza wystawą. Następnie po- 
chód ruszył w kierunku redak- 


_ Giełda pieniężna 


DEWIZY: Holandia 288,85; Berlin 213.00; 
Bruksela 89.70; Gdańsk 100.00; Helsinki 11.36; 
Kopenhaga 115.00; Londyn 25.75; Mediolan 
28.00; Montreal 5.31; Nowy Jork 5.30 SM, No- 
wy Jork (kabel) 5.31; Oslo 129.40; Paryż 14.45; 
Praga 18.353; Sztokholm 132.70; Tel Aviv 25.70; 
Zurych 121.05; Marka niem. srebrna 88.00, 


PAPIERY PROCENTOWE: 3 proc. poż. prem, 
nw. | em. 85.75, II em. 85.00; 3 proc. poż. 
prem. inw, seriowa | em. 95.88, II em. 94.88; 
4 p poż. konsol. 67.25, (drobne) 47.00; 
+ pół proc. poż, wewn. państw. 66.50; 
8 proc. L. Z. ziemskie dolar. gwar. kupon 
43,88; 4 i pół proc, L. Zł ziemskie seria V 
45.00, (po 1000 zł) 85.75; 4 | pół próc, L. Z. 
Tow. ziems. kred. we Lwowie 65.25; 5 proc, 
L. Z. Łodzi (1933 r.) 66.25; 6 proc. oblig., m, 
Warszawy 8 I 9 em. 75.50. r. 


AKCJE: Bank Polski 122.25; Bank Zachodni 
38.00; Węgiel 35,00; jag 87.50; Modrzejów 
17.00; Ostrowiec 64,50; Starachowice 43.25; 
żyrardów 60.50. 


Giełda mięsna 


Na zebraniu warszawskiej gieldy mięsnej 
targ na targowisku bydięcym był ożywio- 
ny, podaż i popyt wyrównane, tendencja u- 
trzymana, przy obrocie średnim, Spęd wy- 
niósł: 565 sztuk wołów, 35 sztuk krów, 33 
sztuki owiec, 35 sztuk buhajów, 130 sztuk 
bukatów, 781 sztuk cieląt, 112 sztuk owiec I 
świń 1954 sztuki. 

Płacono za 1 kg mięsa loco targowica 
(przeciętnie w groszach): woły: dobrze o- 
tasione 84, średnio opasione 64, mało opa- 
Jione 50; ori dobrze opasione 85, mało 
śpasione 52; byczki: średnio opasione 53, 
nało opasione 47; o: dobrze opasione 
13,5, średnio opasione 62, mało opasione 43; 
bukaty: pełnomięsiste 67,5, małomięsiste 
45; cielęta: extra 99, pełnomięsiste 88, ma- 
„omięsiste 70; owce: pełnomięsiste 60, ma- 
omięsiste 50; świnie: słoninowe powyżej 
180 kg 110, powyżej 150 kg 100, poniżej 150 
ta 100, mięsne powyżej 110 kg 72,5, od 80 
do 110 kg 87,5; bydło wychudzone 42, 
„Płacono za 1 kg mięsa uboju miejscowe- 
40 loco halą hurtu (w groszach): wołowina 
tady I gat. 130, przody I gat. 95, zady Il gat, 
115, przody II gat. 90, zady III gat. 105, przo- 
gy III gat. 80; cielęcina: całe tusze 125, 
Przody gat. | 100, gat, II całe tusze 120, 
przody gat. II 90; wieprzowina: słoninowa 
yat. 11 130, mięsna gat. I 128, gat. II 123. 
mięso przywożone: wołowina: zady gat. I 
120, gat. Il 110, przody gat. | 90, gat, II 70; 
cielęcina: całe tusze gat. | 120, gat. II 115. 
przody gat, 1 100, gat. II 90, wieprzowina ze 
zdjętą słoniną 125, 


Największa awantura wybu- 
chła pod domem senatora Wies 
nera, o którym pisaliśmy już, 
że jest „polskim“ senatorem, 
choć po polsku nie umie. Demon 
stranci wpadli do mieszkania 


sen. Wiesnera i zdemolowali je 
doszczętnie. 

Wzburzenie jest zarówno w 
Bielsku i Białej, jak w okolicz- 
nych miasteczkach olbrzymie. 
Władze skonsygnowały silne 
oddziały policji, które opanowa 
ły sytuację,  zaprowadzając 
spokój. 


e (JE. ks. kardynał Hlond 


przybywa do Katowic 


W dniach od 5—9 września br. 
odbędzie się w Katowicach IV Stu- 
dium Katolickie, poświęcone omó- 
wieniu i przedyskutowaniu „Praw- 
nego i moralnego znaczenia uchwał 
I Polskiego Synodu Plenarnego". W 
studium weźmie udział kilkaset osób 
z całej Polski. Jako oficjalny przed- 
stawiciel episkonatu przyjeżdża na 
studium JE ks. kardynał prymas dr 
Hlond. 

Przyjazd Najdostoiniejszego Goś- 


lot do stratosfery i... masoneria 


(Dokończenie ze str. 1-ej) 


wentualnego masona. On nas— nie wolno się zastanawiać 
w ogóle nie obchodzi. W locie nad tym co robi wiatr jak nie 


stratosierycznym prof. Wolfke 
jest tylko doradcą technicznym 
i jeżeli lot dojdzie do skutku 
będzie to zasługą dwóch ludzi, 
którzy ryzykują własne życie: 
doktora Jodko + Narkiewicza i 
kapitana Burzyńskiego... 
A tych dwóch nikt jęszcze nie 
nazwał masonami. e 
Tak się w ogólnych zarysach 
przedstawia sprawa lotu stra- 
tosferycznego, jako  „masoń- 
skiej imprezy”. Pozostawały- 
bv jeszcze zarzuty rzeczowe, 
jakie postawił dr Kasperowicz 
na łamach „ABC“. A więc pri- 
mo: koszt imprezy. 


Wrzeba umieć 
myśleć — kiedy 
się pisze 


"Że dr Kasperowicz napisał, iż 
za lot stratosferyczny możnaby 
ufundować eskadrę samolotów 
bombowych — możemy. odpo- 
więdzieć tylko tyle, że wolno 
mu nie mieć zielonego, pojęcia 
o tym, ile kosztuje samolot bom 
bowy. Nam tej sumy nie wolno 
podawać, ale musimy napisać, 
że suma, jaką zamyka się bud- 
żet lotu stratosierycznego — 
(400.000 zł) wystarczyłaby za» 
ledwie na pół jednego samolo- 
tu, a nie na trzy. Trzeba umieć 
myśleć, kiedy się pisze! Balon 
stratosferyczny „Gwiazda Pol- 
ski* — jest już zresztą sprzeda- 
ny i to korzystnie. Bilety wstę- 
pu na start, poczta stratosfery- 
czna i ofiary ludzi, którzy lepiej 
tę sprawę rozumieją — pokry- 
ją resztę wydatków. Jako nad- 
wyżka pozostają korzyści nau- 
kowe i olbrzymia propaganda 
imienia polskiego na całym 
świecie kulturalnym. Kiedy 
wszystkie niemal agencje praso 
we zapowiadają swych wysłan 
ników na start, kiedy cztery 
ekspedycje filmowe zamierzają 
sfilmować ten zuchwały wy- 
czyn, kiedy nie będzie na całym 
świecie jednej gazety, która by 
nie podała tego, że w Polsce 
dwaj ludzie lecą do stratosiery 


LL) 
OGRÓD ZABAW „100 POCIECH 
Zygmuntowska 1, tel. 10-41-28 
W niedzielę 4 września br. 
Płeć piękna także, a jakże 


WIELKI KONKURS ŚPIEWACZY DLA PAŃ 
Ii nagoda 50 zł ii 25 Il 15 zł 
W GOTÓWCE 


* 
Zapisy do konkursu w biurze Dyrekcji „100 Pociech“ codziennie do dnia 
3 wrzęśnia br godz. 3 popoł. Panie zapisane do konkyrsu są obowiązane 


przystąpić w sobotę, 3 września br. 


między godz. 3 a 5 popoł. do próby 


eliminacyjnej, Do konkursu dopuszczone zostaną arie operowe i operet- 
kowe z wyłączeniem fokstrotów i slowioksów. Na próbę eliminacyjną 
należy przynieść ze sobą nuty utworów, które mają być produkowane. 


Ponadto bezpłatnie na otwartej scenie ogrodowej o godz. 6,15 i 9,15 wiecz. 
5 Balet OGstrowskiego 5 
Tańce salonowe i charakte . 
Wanda Morawska 
śpiewy i tańce ludowe 
La Asthor akrobatyxa 


12 w południe WIELKA ZABAWA DLA DZIECI 
O godz Grztczno dzieci otrzymają upominki 


Wejście do_ ogrodu 25 gr 


Dzieci i szeregowi 15 zr. 


wieje, nie wolno przeliczać ko- 
sztów imprezy na samoloty czy 
samochody. 

Druga sprawa: balony - Son 
dy. Wysunięto je jako naimoc- 
niejszy argument przeciw. loto 
wi stratostatem. Ti 

Współpracownik nasz, będąc 
obecnym na przyjęciu jakie dla 
znanego lotnika amerykańskie- 
go mjr. A. W. Stevensa (dwa lo 
ty do stratosfery) wydał Klub 
Sprawozdawców Lotniczych 
wysunął i tę kwestię: 


Balony — sondy 
są... droższe 


— Balony - sondy — odpo- 
wiedział człowiek, który lepiej 
zna się na sprawach stratosie- 
rycznych niż p. Braun z „Mer- 
kuriusza* — wypuszcza się w 
Ameryce dwa trzy razy w ty- 
godniu. Ale — tylko po to, aby 
badać troposierę dla celów 
związanych z komunikacją lot- 
niczą, dla meteorologii. Loty te, 
w porównaniu z rezultatami, ja 
kie się otrzymuje, są znacznie 
kosztowniejsze, no i zakres ich 
wyników naukowych jest bar- 
dzo ograniczony. 

— Jakie znaczenie przypisu- 
je pan major polskiemu starto- 
wi do stratosfery ? =— zapytaliś- 
my. 


rej lot polski może i powinien 


się odbyć... 


Fo, co 
najważniejsze 


Tu zdobywca stratosiery po- 
daje próbkę materii, z której 
był wykonany jego balon „Ex- 
plorer II“. W porównaniu z na- 
szym materiałem z Legionowa 
różnica jest ogromna. Materia 
amerykańska, podobno słabsza 
— jest znacznie grubsza, a więc 
i cięższa od naszej. Jeśli wziąć 
pod uwagę, że wchodzą tu w ra 
chubę nie setki, ale tysiące me- 
trów gazu, zawartego w balo- 
nie — waga materii ma znacze 
nie decyduiące. Lot polski bę- 
dzie zresztą o „marne“ 100.000 
złotych tańszy od amerykań- 
skiego... 

I tłumaczy nam te słowa 
człowiek, który ma za sobą 
dwa starty do stratosiery, jc- 
den nieudany, drugi (11 listopa- 
da 1935 roku) udany, zwycię- 
ski... Człowiek, który nadal my 
śli o następnych lotach. 

Ale argumentacja: ludzi tego 
pokroju nie trafi do umysłowoś 
ci panów z „ABC“ i „Merkuriu 
sza“, dla których lot do strato- 
sfery pozostanie prawdopodob 
nie na zawsze haniebną impre- 
zą masońską, tylko dlatego, że 
gdzieś tam w komitecie zasia- 
da profesor Wolike. Będą więc 
operować argumentami o bom- 


cia do Katowic nastąpi w niedziel 


dnia 4 września br. o godz. 120% 
W jego powitaniu na dworcu wez™î 
udział przedstawiciele władz  P3% 
stwowych, wojskowych, samorząd?” 
wych, sejmu śląskiego itd„ prezy” 
dium  Diec. Instytutu Akcji Katolic” 
kiej, poczty sztandarowe i delegat 
organizacji. Przygrywać będzie © 
kiestra kolejowa. Po krótkim po 
taniu na dworcu JE Ks. Prymas 
jedzie do pałacu biskupiego w Kurii 
Diecezjalnej, gdzie zamieszka 
wtorku. Podczas całego pobytu 
Ks. Prymasa w stolicy Śląska 
wejściem do pałacu biskupiego P9 
sterunki wojskowe trzymać 
wartę honorową. 


Nazajutrz, tzn. w poniedziałek; dr 


5 września br. o godz. 10 na roz?” 
częcie studium uroczystą mszę Ś” 
w kościele Chrystusa Króla (prezb! 
terium nowobudującej się katedry 
odprawi ks. kanonik Stefan Szwak 
noch, asystent kościelny Diec. Insty” 
tutu Akcji Katolickiej w Katowica 
Przemówienie wygłosi JE ks. bisk”? 
Stanisław Adamski, ordynariusz 59% 
towicki. 


Po nabożeństwie o godz. 12 w gali 
sejmu śląskiego odbędzie się urocz”” 
sta inauguracja studium z udzi 
JE ks. prymasa dra Hlonda, ksi 
biskupów, przedstawicieli władz 1 " 
czestników studium. 


ma FON 

W niedzielę dnia 4 września pols” 
kolportaż „Inicjatywa* Jana sir 
skiego w Suwałkach całkowity ch 
ze sprzedaży dzienników przezna" 
na Fundusz Obrony. Narodowej. 
"Akcja _ ta zasługuje na uzna ców 
mocne poparcie przez mieszkań yo 
Suwałk. Ci, którzy chcą się przy% 
nić do tego pięknego i patrioty” M 
go celu powinni nabywać _ pism 
sprzedawców jiėdynie w zielon$ ? 
czapkach lub w sklepie firmy nini- 
i tywa“ mieszczącym się przy ul. - 
sudskiego nr 1. 


gie 
Zawiadamiąamy naszych czyt! 
ków, że „Nową Rzeczpospolitą” W 


| 
Kolportaż „Iniejatywź” 


— Bardzo duże. Nie wyobra 
żam sobie przede wszystkim, 
aby można było wybudować 
większy balon niż polski. Więk 
szy nie wystartowałby szczęśli 
wie. Ja swój następny lot 


bowcach, choć to dla nich terra | 
wstrzymałem definitywnie, aż 


incognita, będą powtarzali fan- | 
tastyczne cyfry kosztów lotu, | 
zapominając o tym. że ieden | 
tylko czynnik chce Polsce Ująć ;_.u-iejna akcja przyniosła i 


sławy. PR PF, dzeni 
A imie jego... głupota. (wp) największe powodzenie. 


W A , 
„Dramat o królowej Jadwidze’ 
w Teatrze Wyobraźni 


Dnia 4 września © godr. 16,50 Teatr Wyo- | jeszcze na scenie nie wystawiony: ragaie 
braźni nadaje słuchowisko pł. „Dramat o |ty tego dramatu podane będą radio 
królowej Jadwidze", Autorem słuchowiska | czem w formie słuchowiska. 


rasach a sate [In "c: AUGUSTYNA 


Osoker, zasłużony propagator literatury pol- 
skiej. Głośnym echem odbiły ta Bo świecie 
literackim premiery jego poetyckiego prze. 
BOY apona, wena a ul. Dz etna 4! 
ceny miejsz; od 20 dv so £ 3 
tag, poświęci ię stałem zaa poi | AD] T0 NIE WpADI 
Polski 1 Litwą. Zainteresowała go postać 9 s mó 
królowej Jadwigi, o której napisał dramat 
g10PEM g 
Kawiarnia wejść, 
Dancing bezP 


darzenia artystyczne najwyższej miary. Tłu- 
macza za tę pracę odznaczono wawrzynem 
Uwaga! przygrywa 10-osobowa orkiestra jazzowa pod dyr. kompozytora LEWANDOWSKIEGO. 3 r” 
Uroczy zakątek Warszawy. Ceny b. niskie. Leżaki. Otw., od 10 — 2 


wałkach można nabywać oraz 78 Sig” 

numerować w kolportażu Jana 

kowskiego „Inicjatywa“. py 
Firmie „Inicjatywa* życzymy jak 


do poznania wyników nauko- 
wych lotu polskiego. Poza tym 
— uśmiecha się nasz rozmów- 
ca — jest jeszcze jedna i to naj 
ważniejsza przyczyna, dla któ- 


Chmielna 7 Nowy Świat 23/25 


Czarująca ZARAH LEANDER 
w swej yy kreacji 
i 


mie Polskiej Akademii Literatury. 


LA HABANERA 


pocz. godz. 5 7 9 


Resfauracja 


CENY FILHARMONIA 


JI, 15 Pocz 6 8, 10 
I 1- Nawrócony 


grzesznik 
ADRIA 


NASZE STAŁE CENY 
Wierzbowa 7 


P. 6-3-10 75 m". 1a" 


SIMONE SIMIN w filmie IŁOŚĆ” 
n 


„DZISIEJSZA MIŁO 


— Z a NE | MME A WN ~ 
KNO SOKOL ©. 


MARSZAŁKOWSKA 69 
Dziś premiera 


WIĘZIEŃ KRÓLEWSKI 


KOMETA cniodna 49 
HOTEL KOLLYWOOD 


w TON Pusz 9” 


„ICH STU1 ONA JEDNA" 


W rol. gł: Deanna Durbin L9 
STOKOWSKI i Adolph Mes 


|SFINKS "sc « » : | 
Dlą ciebie seniori 


w roli sł. Nino Mart K 
reż, Reuben Mamoulis 1 sł 


Nim napiszesz... pomyśl chwilkę! 


perpnia br.) zajęło się, naszym 
09M „ABC, które zaanga- 
ny WSZY się w dość niefortun 
dla siebie sposób w polemi- 

% 2 nami obroną twórcy Bere- 
Sde Leona Kozłowskiego, za- 
5 £owało na udzieloną mu 
wej gaS w numerze 104 „No- 
uai Rzeczp.“ z 16-go lipca br. 
'Uczkę z górą 6 tygodniowym 
„czeniem. Notując ten atak 
sazajutrz, w numerze 148 z 27 
mię. Zapowiedzieliśmy, że „zaj 
fm my się nim z braku miejsca 
Sn" razem“, przy czym napi- 
Ismy dosłownie: „czekaliś- 
td sześć tygodni mogą więc pa 
dane z „ABC“ poczekać kilka 


` Nim zdażylić BCE 
Swą dążyliśmy zapowiedź 


nas wykonać, poczęstowano 
w nową napaścią, utrzymaną 


€ właściwym temu, rzekome 
nią "SAnowi „młodego pokole 
iT stylu. W numerze 258 z 
m. w artykule wstępnym 
bli nego z czołowych swych pu 
spoj a ÓW J. K. „ABC* w ten 
roz przedstawiło swym czy 
ikom naszą zapowiedź: 


Groniczne przexretanie 


la Odpowiedź na te zarzuty, 
Sol; onosiła „Nowa Rzeczpo- 
R: mamy otrzymać po 6 
Dot niach, które widocznie są 
hia Zebne temu pismu na zebra 
ogaateriału, które mogłyby 
'. CZyŚścić od zarzutu popiera- 
masonerii". 
ny fZVtaczamy tekst dosłow- 
ję TV czytelnicy nasi mogli 


jeq 


lam 0, cośmy napisali uległo na 
Bylip, | „ABC“. przekręceniu. 
ju >SSmy skłonni tego rodza- 
kaj rzeistoczenia' kłaść na 
Glany: niedoświadczenia młodo 
aięgy ch (jak wiadomo, nieko- 
wią nie wiekiem!) publicystów 
bys Wo - radykalnych“, gdy 
mien V nie mieli w pamięci zna 

v onego wypadku z tym Sa- 


Misie "CM sprzed blisko 9 


` czzyło się wówczas, iż 
Zlądy preferując artykuł „Prze 
00 jez "owszechnego*, organu 
wstąp ÓW. oświetlającego po 
dły "© Stronnictwa Pracy we 
cznej Osów prasy komunisty- 
licznie dopuściło się tak skanda 
Wano tendencyjnego spreparo 
Wystą „Cytat, że spowodowało 
tora penie naczelnego redak- 
W lige, ; E; Kosibowicza, który 
Praw dx do redakcji „Nowej 
merze | „ umieszczonym w nu 
nią br 19 tego pisma z 15 stycz 
bryk p Japietnowal ten wy- 
dzaju Stwierdził, że „tego ro- 
i tego metody politycznej walki 
ty sp rodzaju polemiczne chwy 
skięj rzeciwiają sie dziennikar 
Szczytnę 1 Ce i kompromitują 

Oka e posłannictwo prasy“. 
Się ape się, że to co mogło 
Koleje; awać chwilowym wy- 
„ABC M u „publicystów“ z 
stępow iest stałą metodą ich po 
Choć r ania. Dzięki temu,„ABC*, 
my Na OWÓ obce żydowskie- 
Siada pół" Przeglądowi*, po 
lemiczne; rewne mu chwyty po 


rzecz > wierdzeniu tego stanu 
ra elibyśmy wszelkie 
Więcej Moralne. nie reagować 
ków i zaczepki zwolenni- 
RO non WOIŚCIE pojmowane- 
kach’ gwego -tadu-w stosun- 
Rych. zlennikarsko - politycz- 
ADOwiedź onujemy jednak swą 
wj > ania odpowiedzi 
Czytejnikó o Eledu na naszych 
"ABC. W niż na redakcję 


z.aDrobny” szczegół 
«Aggie IŚmy przez panów z 
M oskarżeni 0... „Szkodli- 


Osiem dni temu (w nr z zj ję działalność“, którą jest... „0- 


brona masonerii“. Dopuściliś- 
my się tych „przestępstw“, dru 
kując w nr 145 naszego pisma 
artykuł pt. „Groźny sygnał o- 
strzegawczy — Niemcy w wo- 
jewództwie warszawskim 
Fakty, które mówią za siebie“. 
W artykule tym, jak twierdzi 
„ABC“ obok „słusznych rze- 
czy“ znalazł się ustęp, w któ- 
rym „jednym tchem' wymienio 
no... panią, Suchestow, prysz- 
czycę w warszawskim Zoo, 
„Tuzinkę* i masonów — co jest 
„wyraźną akcją obrony maso- 
nerii', w której interesie leży, 
by sfery katolickie i narodowe 
jak najbardziej jej niebezpie- 
częństwo lekceważyły. 

Streściliśmy możliwie dokła- 
dnie zarzut organu „narodowo- 
radykalnego“ a teraz nasza od- 
powiedź, przyznajemy po ostat 
nim wybryku „ABC* znacznie 
szczuplejsza, niż ta którą po- 
czatkowo dać zamierzaliśmy. 

Przede wszystkim , fakt za- 
sadniczy. „ABC“ swoim zwy- 
czajem pominęło całkowicie 
milczeniem, że wspomniany ar- 
tykuł, jak to wyraźnie na wstę- 
pie było zaznaczone, pochodzi 
„od jednego z przewódców ru- 
chu ludowego“. 

Nie oznacza to wcale byśmy 
chcieli kryć się za osobę tak 
ogólnikowo z różnych wzglę- 
dów wymienionego autora, z 
którego poglądami, zarówno w 
tej, jak w wielu innych ma- 
teriach całkowicie się solidary 
zujemy. Ale jest rzeczą bądź co 
bądź bardzo znamienną to po- 
minięcie szczegółu, który jak 
się z dalszego przedstawienią 
sprawy okaże, posiada swą ka- 
pitalną wagę! j 


Kogo zaatakowali ?... 


A teraz meritum sprawy. Po 
informowaliśmy dość ogólniko 
wo, że autorem uwag zaatako 
wanych przez „ABC“ jest „je- 
den z przewódców ruchu ludo 
wego“. Było to o tyle... nie ści- 
słe, że należało napisać, iż cho- 
dzi w danym wypadku o prze- 
wódcę... najbardziej w ruchu lu 
dowym wpływowego i autory- 
tatywnego... 

Stanowisko autora artykułu 
w „Nowej Rzeczpospolitej“ wo 
bec zagadnień politycznych Pol 
ski współczesnej jest nie od dzi 
siaj wszystkim bacznym obser 
watorom życia politycznego do 
skonale znane. Niezależnie od 
trudności na jakie jego akcja pu 
blicystyczna napotyka, wypo- 
wiada on od wielu lat na ła- 
mach prasy Str. Ludowego i 
Frontu Morges (w tygodniku: 
„Zwrot*) co uważa za najistot- 
niejsze, rozstrzygające zagad- 
nienie, bez rozwiązania które- 
go wszystkie inne są niczym in 
nym, jak beznadziejnym drep- 
taniem w miejscu jeżeli nie 
sprytnie zaraanżowanym post- 
nięciem dywersyjnym, obliczo- 
nym na to, aby odwrócić uwa- 
gę społeczną od tego co jest... 
naprawdę najważniejsze! 


Spóźnione uświed'm en e 


Że świadomość tego czasami 
— z opóźnieniem co prawda — 
przenika nawet do redakcii 
„ABC*, o tym świadczyć by 
mógł ten ustęp w ostatnim po- 
święconym nam tam artykule, 
gdzie organ ten — wbrew po- 
przednim swym zachwytom ak 
cją „antymasońską** p. L. Ko- 
złowskiego — przyszedł jednak: 
po niewczasie do przekonania, 
że wystąpienie to „w gruncie 
rzeczy wyszło na korzyść ma- 
Soner E 

I tak jest nie tylko w sprawie 


masońskiej czy żydowskiej, tak 
jest we wszystkich palących i 
ważnych zagadnieniach życia 
polskiego, które tylko przy zgo 
dnym współdziałaniu wszyst- 
kich organów zarówno narodu, 
jak i państwa mogą być należy 
cie rozwiązane. 


To miał na myśli autor arty- 
kułu, gdy nie po raz pierwszy 
piętnował dywersję takich or- 
ganów prasowych, które potra- 
fią kolumny całe poświęcać wła 
śnie p. Suchestow, „Tuzince* i 
pryszczycy w Zoo, a dla od- 
miany „rewelacjom* masoń- 
skim p. L. K. czy „epokowym* 
secesjom p. Rutkowskiego, a 
dla rzeczy istotnie ważnych, 
choć może dla pewnych kół bar 
dzo nieprzyjemnych nie znajdu 
ją miejsca na swych łamach, lub 
je wstydliwie gdzieś ukrywają 
w kącie... 


Wypraszamy sobie !... 


Jeżeli „ABC“ chce wiedzieć 
o kogo chodzi, niech rozglądnie 
się chociażby w najbliższym so- 
bie gronie i zbada np. czym pe- 
wne pisma stołeczne zajmowa- 
ły się w dniach pomorskich ma 
nifestacyj, spowodowanych be- 
stialskimi napadami na Pola- 
ków gdańskich... Ło 1 

Pouczeń o tym, co jest isto- 
tnie dla Polski najważniejszym 
zagadnieniem państwowym, od 
panów z „ABC? przyjmować 
nie będziemy. Wystarczy nam 
własne doświadczenie i nasze 
poczucie obowiązku narodowe 
0. 
Wypraszamy sobie również 
stanowczo ` cenzurowanie: nas 
pod względem naszego stanowi 
ska katolickiego. Jeszcze tak 
źle w Polsce nie jest, aby pano 
wie z „ABC“ ferowali w tych 
sprawach wyroki! 


Str. Pracy i 


W związku z obchodem rocznicy 
bohaterskich bojów ze Szwedami gó- 
rali żywieckich w r. 1655, które to wy 
stąpienie nietylko obroniło przed na- 
jeźdźcą Żywięc i Oświęcim, ale za- 
inicjowało zbrojny opór całego naro- 
du, komitet uroczystości nadesłał nam 
następującą odezwę: 


DO 
CHŁOPÓW-HALLERCZY- 
KÓW i CHŁOPÓW-LUDOW- 

CÓW! 

Dnia 4 września br. przybę- 
dzie gen. Józef Haller do Milów 
ki pow. Żywiec na uroczystość 
poświęcenia sztandaru Str. Lu- 
dowego. 

Chłopi-hallerczycy i chłopi- 
ludowcy przybądźcie jak najli- 
czniej, by powitać swego błękit 
nego Wodza, pod którego roz- 
kazami walczyliście i przelewa 
liście krew w latach 1914—1920. 
Przybądźcie, by powitać Te- 
go, któremu cały naród w 
dniach odrodzenia dziękował 
płacząc łzami szczęścia i skła- 
dając hołd za wysiłek, trud i 
krew Błękitnej Armii. Kiedy to 
wśród dźwięków „Te Deum lau 
damus* w całej Warszawie i 
Polsce brzmiała pieśń wielka, 
potężna z milionów piersi wez- 
rana... „Jeszcze nie zginęła”! 

Jak najliczniej jawcie się, by 
równocześnie w osobie gen. Jó- 
zeta Hallera powitać Prezesa 
bratniego nam Str. Pracy. Bo 
uroczystość ta— to inauguracja 
naszej wspólnej pracy dla do- 
dą Najiaśniejszej Rzeczpospoli- 
e . 


e. 
A: 156 „NOWĄ PZFCZPOSPOCTTA Str. 3 
Młodym ludziom z „ABC” pouczenie [zz è 
| a m F . p ze © 
Potkniecie się, czy metoda) £ 5%, maus 
, g | Przed mouą norymiberską 


Świat przejmuje się niezwykle 
tym, co powie kanclerz Hitler. 


Powie... powie 


to, co zawsze, 


lecz co zrobi — to ciekawsze! 


GRYF 


z 


POL 
DOL 


SPzU 


cena zł. 4.950 loco Warszawa: 
z dwoma ogumionymi kołami 
zapasowymi i wyposażeniem 


DOSTAWA NATYCHMIASTOWA 


Szwajcarscy kapital 
cd spadkobierców 


W związku z przejęciem-  wie- 
lomilionowej schedy przez spad- 
| kobierców - księcia von Pless, wy- 
toczono przeciwko masie spadkowej 
liczne procesy ze strony zagranicz- 
nych wierzycieli. 


„inauguracja wspólnej pracy 


| 


Str. Ludowe 


na uroczystościach w Milówce 


Niech więc nie zabraknie ani 
jednego z Was, błękitni żołnie- 
rze, na tej uroczystości. Niech 
więc nie zabraknie ani jednego 
z Was chłopi-górale-ludowcy, 
bo idzie o rzecz wielką, niepo- 
miernie ważną, o dalszą budo- 
wę Rzeczypospolitej, za którąś- 
cie walczyli i przelewali krew. 

Niech bohaterscy przodko- 
wie będą Wam wzorem! 

KOMITET 
uroczystości święcenia 
sztandaru S. L. w Milówce 


+ 


W ostatniej chwili nadeszy z 
Krakowa wiadomości. .0 trud- 
nościach, na jakie natrafiły przygo- 
towywane na niedzielę uroczystości 
w Milówce. 

Uroczystościom tym, jak wiado- 
mo urządzający je komitet pragnął 
nadać możliwie najszerszy charak- 


ter. Zapowiadane było przybycie gó- 
rali z okolicznych powiatów oraz de 


ilegacji ludowych z całej zachodniej 
Małopolski. 

Tymczasem krakowski urząd woje 
wódzki nie udzielił zezwolenia na 
tak szeroko zakrojone uroczystości i 
zarządził konfiskatę wydanych przez 
komitet organizacyjny odezw. Rów- 
nocześnie jednak starosta powiatowy 
w Żywcu zgodził się na obchód w 
ramach powiatu. 

Jak się dowiadujemy pogłoski, ja- 
koby w związku z ograniczeniem 
charakteru uroczystości generał Hal- 
ler miał nie przybyć do Milówki — 
nie odpowiadają prawdzie 


iści żądają 6 mil. zł 
ks. Pszczyńskieg) 


M.in. z olbrzymimi pretensjami 
| występuje zagraniczny koncern 
„szwajcarski „Hydromikro“, na tle za 
łamania się spółek akcyjnych na Gór 
. nym Śląsku, które w swoim czasie 
| finansował zmarły książę Pszczyń- 
ski. Pretensje te wynikły z powodu 
działalności osławionego „Oswagu*. 
Szwajcarscy: kapitaliści, domagają 
się od spadkobierców ks. von Pless 
odszkodowania w wysokości 6 mi- 
lionów złotych. 

kad 


Niemcy z Polski 


na kong:esie 
wu Norymberdze 


Na tegoroczny kongres partyjny w 
Norymberdze, który stać będzie pod 
znakiem niemczyzny za granicą, wy* 
jeżdża duża ilość Niemców z Polski. 

Jak nas informują szczególnie licz- 
nie przedstawiać się będzie udział 
Niemców z Małopolski i Wołynia 


400 tygodn ków i ks ażek 
pozbawiono debitu 


Opracowano ciekawe dane w 
związku z zakazem przywozu do 
Polski czasopism z zagranicy za wy- 
stąpienia antypolskie lub za agitację 
wywrotową. 

W ciągu ostatniego roku pozbawio 
no debitu 400 rozmaitych: tygodni- 
ków bądź też różnych książek. Zna- 
czne miejsce w tej statystyce zaj- 
mują wydawnictwa ukraińskie za o- 
ceanem oraz czasop'smia wydawane 
w rządowej Hiszpan'i. 


Śmierć fabiykanta 
semochedów ; 


WIEDEŃ, 2. 9. W dniu 30 bm. 
zmarł nagle na atak serca w jednym 
z wiedeńskich hoteli znany fabry- 
kant samochodów Fritz Opel. Opel 
wrócił niedawno z urlopu, który spę 
dził w. Jugosławii, nie zdradzając 
woale objawów choroby. 
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„NOWA RZECZPOSPOTITA* 


$trajk stolarzy w Swarzędzu trwa 
Pracodawiy muszą ustąpić!!! 


| Jak klasowcy kii Śląsku 


bronią interesów górników? 
Dwulicowa gra b. posła Stańczyka 


Związek Pracodawców Przemysłu 
Węglowego na Śląsku zaprosił wszy 
stkie związki zawodowe na pertrak- 
tacje, dotyczące sprawy zatargu, ją- 
ki wyłania się w tym przemyśle. 
Pertraktacje te rozpoczęły się w ub. 
poniedziałek, 29 sierpnia w siedzibie 
Związku Pracodawców. Siawili się 
przedstawiciele wszystkich zapro- 
szonych związków. Na wstępie były 
poseł Stańczyk, przedstawiciel socia= 
listycznych związków CZG zabrał 
głos, domagając się odsunięcia od 
pertraktacji przedstawicieli innych 
związków. 

Jak wiadomo, p. Stańczyk zjawił 
się na Śląsku po całkowitym zgraniu 
się w zagłębiu krakowskim i dą- 
browskim, gdzie gdzie zarówno on, 
jak 1 jego związki nie potrafiły wy- 
walczyć górnikom tamtejszym ta- 
kich warunków płac, jakie posiadają 
górnicy w innych województwach. 
Zbankrutowawszy na tamtych tere- 
nach p. Stańczyk usiłuje obecnie tu, 
ma Śląsku, ratować swoją pozycję, 
przy czym wichrzy, czego przykła= 
dem jest jego ostatnie wystąpienie. 

Z całej dotychczasowej działalno- 
ści p. Stańczyka widać, że dość dzi- 
wnie pojmuje on obronę interesów 
robotniczych. Nie interesował się 
bowiem zupełnie losem krzywdzo- 


„nych, a następnie rozpaczliwie wal- 


czących o swój byt górników ko- 
palni „Walenty Wawel“, a przecież 
doznane krzywdy są jeszcze tak 
świeże i wszyscy o nich pamiętalą. 

P, Stańczyk głosi rzekomo solidar 
ność robotniczą nawet międzynaro- 
dowa, a tymczasem rozbija solidar- 
ność wśród robotników i górników 
śląskich, Nie tak dawno. jeszcze „Ro- 
botnik”*, usiłował wmawiać w ogół 
robotników śląskich, że socjaliści na 
Śląsku nie rozbijają solidarności ro- 
botniczej. Świadczy © tym chociaż- 
by takie zdanie z artykułu „Robot- 
nika“ w dniu 39 listopada 1935 r.: 
„Jeżeli chodzi o klasowe związki za- 
wodowe, to te nie sprzeciwiały się 
zaproszeniu  chadeckiego związku 
zawodowego, Jeżeli nie zaproszono 
Chadeków „to niech mają żal do 
swych „narodowych i katolickich 
kolegów z innych związków”. 

Dzisiaj robotnicy śląscy wiedzą 
dobrze, kto im się przeciwstawia i 
przy jakich okazjach. 

Dziwne to, że socjaliści z p. Stań- 
czykiem na czele spokojnie mogą za» 
siadać do pertraktacji wespół z sas 
nacyjnymi organizacjami, których 
kierownicy działają w myśl życzeń 
administracji politycznej 1 sami o 
górnictwie słabe mają pojęcie. Poza 
tym chyba „towarzyszowi Stańczy= 
kowi wiadomo, że tym samym soju- 
sznikiem jego jest p. Grzesik, zasia- 
daiący zarówno we władzach sana- 
cylnych związków zawodowych, jak 
i w radzie końcernu („Wspólnota Iti- 
teresów"), z którym m. in. chce prò- 
wadzić rzekomo walkę p. Stańczyk 
© poprawę bytu górników i robotni- 
ków na Śląsku. Ale „towarzyszowi“ 
Stańczykowi może to nie przeszka- 


dza, tylko dogadza? 


Można to już dziś śmiało stwier 
dzić, że „tłówarzysz" Stańczyk po- 
zycji swojej tu na Śląsku dwulico- 
wymi metodami nie uratuje. Nie zdoła 
też „towarzysz“ Stańczyk takimi me 
todami i demonstracjami podkopać 
zaufania górników i robotników do 
nieklasowych związków  zawodo- 
wych na Śląsku. 


Pan Stańczyk nie zdaje sobie 


sprawy, jak bardzo stanowisko jes 
go rozgorycza robotnika na Śląsku 
i nic dziwnego, że później wybucha» 
lą „dzikie“ strajki, robotnicy bowiem 
do takich przywódców i ich związ- 
ków nie mogą mieć zaufania. 


Jak bronią spraw górników klaso- 
wcy i ich przyjaciele ze związków 
sanacyjnych, o tym Świadczy także 
fakt, że przy wypowiadaniu umowy 
zapomniano o tzw. idealnej części us 
kładu i wobec tego na skutek sprze= 


ciwu pracodawców, którzy stanęli 
na stanowisku ściśle formalnym ro- 
kowania toczą się obecnie tylko w 
sprawie podwyżki płac. 


POZNAŃ, 3.9. (sp.) W środę odbyła 
się w Swarzędzu konferencja porozu 
miewawcza między przedstawiciela- 
mi cechu stolarskiego, strajkujących 
pracowników, oraz Zw. Rob, i Rzem. 
ZZP ze współudziałem obwodowego 
inspektora pracy. Przedstawiciele 
Zw. Rob. i Rzem. ZZP zaproponowali, 


800 transportowców przerwzło pracę 
Nowy strajk w Łodzi 


ŁÓDŹ, 3.9, Wczoraj, zgodnie z za», li strajk. 


powiedzią, pracownicy w przedsię” 


Początkowe strajk objął głównie 


biorstwach transportowych, rozpoczę | większe przedsiębiorstwa ekspedycy] 


Caikowita uksa nizacja 6 wsi 


Tragiczne stosunki w 


BOHORODCZANY, 3.9. Cała wieś 
Grabowce w powiecie nadworniań- 
skim, województwie  stanisławow= 
skim, została dosłownie zukrainizo= 
wana. 

"Nazwiska polskie jak Grabowiecki 
zmieniono na Grabowieckyj, Pasław= 
ski na Pasławskyj, Dzieci polskie są 
chrzczone w cerkwi, ponieważ do 
najbliższego kościoła jest 7 km. 


=- - 1,7 
woj. stanisławows<im 


ne, następnie jednak w miarę rozwija 
nia działalności komisji strajkowej 
rozszerzył się. Do strajku przyłączyli 
się też częściowo szoierzy, konwojen 
ci i pomocnicy, zatrudnieni przy prze 
wozie ładunków w  przedsiębior= 


Podobnie rzecz ma się w powiecie | Stwach transportowych. Strajk któ 
śniatyńskim, Cztery wsie jak Nowo», TY ma przebieg spokojny ogółem ob- 
sielica, Rudniki, Dżurów i Rożnów są | Jał. 800 pracowników. Na razie nie 
pozbawione całkowicie obsługi dusz | Zostały z żadnej strony podjęte pró- 
pasterskiej, „zwłaszcza w zakresie | DY złagodzenia zatargu i prawdopo- 


nauczania religii. 


dobnie w bieżącym tygodniu do roko 
wań mie dojdzie. Prawdopodobnie 


Księgi metrykalne w Bohorodcza- wszyscy szołerzy sofidaryzując się 
nach wykazują, że 80 proc. dusz pol- zapowiedzą przerwanie pracy. 


skich zostało straconych. 


1 


szczęśliwy koniec 


tańca na kominie 
3 żebra złamał, spadłszy z gruszki 


za kwaterkę wódki". „Igraszki“ skoń: | go związku „Praca“ w Częstochowie 


KATOWICE, 3.9. Tragiczny wypa- 
dek wydarzył się w Załężu. Zbierają- 
cy gruszki w ogrodzie na kolonii O- 
broki 36-letni Franciszek Bonsa z Za- 
łężą spadł z drzewa i złamał sobie 3 
żebra i doznał poważnego uszkodze* 
nia kręgosłupa. W stanie bardzo groź- 
nym przewieziono go do szpitala oo. 
"Bonifratrów w Bokucicachw:= £» ine 

Dziwnym trafem Bonsa. przed nie- 
dawnym-czasem mając nieco w -ezt 
bie i będąc w dobrym humorze, wdra 
pał się na wysoki komin znąjdujący 
się na kopalni „Kleofas* w Załężu, a 
kiedy zebrał się tłum, Bonsa żartował 
dokazuijąc na zawrotnej wysokości i 
targował się, że zejdzie na dół „tylko 


Otwarcie „Domu Rybaka” 
im. gen. (r) c--Dresie'a 


Dnia 4 września odbędzie się w 
Wielkiej Wsi uroczyste poświęcenie 
i otwarcie „Domu Rybaka“ im. gen. 
Orlicz - Dreszera, 

Budowę Domu podjęto w czerwcu 
1937 r„ gdy jej sfinansowanie wziął 
na siebie zarząd główny LKM. Dóm 
jest budowlą murowaną o dwu kondy 
gnacjach i o pojemmości 5.500 m*, — 
Koszt jego budowy bez urządzeń we 
wnętrznych wyniósł 125 tys. zł. Wnę_ 
trza Domu przewidziane są w stylu 
ludowym, zaś wewnętrzny wygląda 
mą charakter nowoczesny i konstruk- 
cią swą przypomina statek. 

„Dom Rybaka“ im. Orlicz-Dreszera 
w Wielkiej Wsi ma stanowić punkt 
centralny pracy oświatowo - kultural- 
nej wśród ludności wybrzeża, będąc 
pierwszą tego rodzaju placówką nad 
morzem, 


O trzy grosze 


muszą strajkować 

PRZEMYŚL, 3.9. W fabryce pieców 
amerykańskich „American Union“ 
trwa do tej pory strajk, ponieważ za- 
rząd fabryki nie chce wyrazić swojej 
zgody na podwyżkę płacy robotnikom 
o trzy grosze za godzinę tj. o 24 gro. 
sze dziennie. 


Drzeworyty na Targach Wschodnich 


Jednym z miłych fragmentów te- 
gorocznych Targów Wschodnich we 
Lwowie będzie zorganizowana przez 
Dyrekcję Lasów Państwowych wy- 
stawa bogatei ilości drzeworytów 
treścią swą związanych z tematami 
leśnymi. Będzie to przegląd prac kil- 
kunastu plastyków = artystów, któ- 
rzy poprzez sztukę drzeworytniczą 


zbliżyli się do polskiego drzewa i do 
polskiego lasu. Bogata ta wystawa, 
obejmująca ponad 150 drzeworytów, 
wzbudzi niewątpliwie żywe zaintere- 
sowanie w szerokich kołach społe- 
czeństwa, zwłaszcza, że w wystawie 
tej uczestniczą czołowi artyści pol- 
skiego drzeworytnictwa. (N) 


czyły się szczęśliwie. 


jako minimalne wynagrodzenie 
nowe: dla stolarzy od 55 do 70 gr» 
rzeźbiarzy i polierów 60 do 75 £7 v 
zależności od wieku i kategorii P% 
cownika. 

Przedstawiciele pracodawców 7" 
proponowali: dla stolarzy bez WZ 
du na wiek į kategorię 45 gr, dla P 
uczonego robotnika 40 gr i dla ro 
nika niekwaliiikowanego 38 groszy ?* 
godzinę. Na uporne stanowisko 
codawców, którzy początkowo W 
zywali skłonność do ustępstw 
nęły namowy syndyka zw. fabryk 
tów, p. mgra Pedy, który przybył 
czasie odbywania konferencii. 

Przedstawiciele Zw. Rob, i RZE” 
ZZP propozycje te odrzucili i k 
rencję przerwano do piątku, W 7 
rem odbyło się zgromadzenie stral 
kujących, na którym zapadła uchw?* 
ła podtrzymania żądań i kontym 
nia strajku aż do całkowitego zeal" 
zowania pracowniczych postulatów» 

Ponadto odbyło się posiedzenie 
chu stolarskiego, na którym powzi 
uchwały w sprawie strajku. 

Strajk ma w dalszym ciągu ię) 
bieg spokojny. Przedłużające się 
nak pertraktacje, spowodowane gie” 
ustępliwością pracodawców przy” 
niają się do zaoznienia sytuacji: 


dla 


ZZP 


zdobywa członków 


2 nowe fiiie w (Częstochowie 


W dniu 28 sierpnia w lokalu byte- 


odbyło się organizacyjne zebranie 


Obecnie spadł z bardzo nieznacznej | ZZP. 


wysokości i odniósł dotkliwę obraże- 
nia, 


Na zebraniu referat o zjednoczeniu 
zawodowym polskim i o sprawach za 


Uniwersytet Ludowy na Kaszubach 


* Towarzystwo „Czytelni Ludowych 
otwiera . w bieżącym roku Uni- 
wersytet Ludowy na Kaszubach, któ- 
ry będzie współpracował z Uniwer- 
sytetem Robotniczym dla robotników 
portu gdyńskiego, 

W uniwersytecie będą się odbywa- 
ły dwa kursy, dla mężczyzn od 3 li+ 
stopada do 30 marca i dla kobiet od 
1 marca do 30 sierpnia. 

Program wykładów obejmuje: eko- 
nomię społeczną, katolicką naukę spo 
łeczną, historię Polski, naukę o Pol- 


O E ERL DATART ICAO E ORAA DE 
Rowerzyści będą mogli 


przejeżdżać granicę 
państw obcych 


Polski Touring Klub otrzymał ze- 
zwolenie min. skarbu na wydawanie 
tryptyków rowerowych, ti. dokumen- 
tów celnych, na zasadzie których ro- 
węrzyści będą mogli bez trudności, 
opłat i składania kaucji w urzędach 
celnych, przejeżdżać granice państw 


obcych. 

Umowy o tryptykach rowerowych 
będą w tych dniach podpisane przez 
Polski Touring „ Klub i odpowiednie 
organizacje zagraniczne. i 

Tryptyki rowerowe rozszerzą ramy 
polskiej turystyki rowerowej I otwo= 
jrzą duże możliwości dla kolarzy, po- 
czynając od roku przyszłego, 


Prawo wyborcze 
do. rad miejskich 


W związku z wydaniem nowego prawa 
wyborczego do samorządów powstaje po- 
trzeba zapoznania się z całokształtem prze- 
pisów w tej dziedzinie przez zainteresowa- 
nych obywateli, a zwłaszcza komisje wy- 
borcze i urzędy powołane do przeprowa- 
dzenia akcji wyborczej. 

Potrzebie tej czyni zadość wydanie przez 
Samorządowy Instytut Wydawniczy w War- 
szawie dwóch podręczników, opracowanych 
przez znawców i aułorów prawa wyborcze- 
go pp. Bolesławą Trzebskiego, naczelnika 
wydz. w min. spr. wewn. I Jerzego Chylew- 
skiego, radcy w tymże ministerstwie. 

Podręczniki powyższe zawierają: treść u- 
staw wyborczych, objąśnienia i komentarze 
do poszczególnych artykułów ustawy, in- 
strukcje I wskazówki min. spr. wewn. oraz 
wyroki N. T. À, 

ierwszy pod > gf» pt. „Prawo wyborcze 
do rad gminnych, gromadzkich I powiato- 
wych” ukaże się w pierwszej połowie wrze- 
śnia br., drugi zaś przeznaczony dla miast 
pt. „Prawo wyborcze do rad miejskich" 
wyjdzie w drugiej połowie września. 


sce wsółczesnej, zagadnienia kultural- 
ne, higieniczne oraz dla kobiet roboty 
ręczne. 

rensa 


Jesienne zmieny 
w rozkładzie jazdy PKP 


Opracowywany jest jesienny roz- 
kład jazdy PKP, który wtidzie w ży- 
cie z dniem 1 października. Ograni- 
czona będzie liczba pociągów w ruchu 
podmiejskim z powodu zakończenia 
sezonu letniskowego, jak również ska 
sowane będą niektóre pociągi sezono- 
we do uzdrowisk. W warszawskim 
zelektryfikowanym węźle kolejowym 
kursować będą na linii Grodzisk — 
Warszawa — Mińsk Mazowiecki tyl- 
ko pociągi elektryczne, zaś pociągi 
trakcji parowej, uruchomione z powo- 
du wzmożoncgo ruchu letniego, będą 
skasowane. 


Matka — mordercą 
trojga niemcwiąt 


PRZEMYŚL 3.9. Sąd okręgowy w 
Przemyślu celem przesłuchania dal- 
szych świadków odroczył sprawę Ma 
rii Hul z Miękisza, oskarżonej o za- 
mordowanie swego dziecka. 

Marla Hul była już poprzednio dwu 
krotnie karana z powodu zamordowa- 
nia kilkutygodniowych niemowląt, 


3 osoby 
chore na pryszczycę 


POZNAŃ, 3,9. Jak donószą z Mogil 
na w powiecie mogileńskim zachoro- 
wała 4-letnia córeczka p. Krystkowia 
ka, dalej niejaka Muszyńska i robot- 
nik Marczewski. 

U chorych zachodzi wypadek prysz 
czycy. } 

Chorych umieszczono na kuracji w 
miejscowym szpitalu w Mogilnie. 


100 ludzi 
otrzyma chleb 


CHORZÓW 39. Huta „Pokój“ w 
ciągu ostatnich dwóch miesięcy przy- 
jęła do pracy ponad 100 nowych ro- 
botników, 


.| ZZP Pracown. Miejskich 1 Zakł. uż 


wodowych wygłosił sekretarz opret’ 
wy p. Ignacy Kubiak z Ł p 
czym sprawy miejscowe omówił 
Józet Sobczyk z Częstochowy. 
Po referatach wywiązała sie 
kusja, w której zabierali głos d 
cze zawodowi z Częstochowy. po” 
scy obecni na zebraniu w liczbie w 
nad 100 osób powzięli jednogłośnie ‘u 
chwałę przejść ze związku 
do ZZP, podpisując deklaracię. $ 
Po wyczerpaniu dyskusji utwor 
no filie i wybrano zarządy i ko” ego 
rewizyjną Związku Włókiennie 


sę 


Publ. Zebranie zakończono © 960 
kiem na cześć Zjednoczenia Za% 060 
wego Polskiego, jako najwięk% p 
narodowo-chrześcijańskiego ru 
wodowego robotników w Polsc? 


Gimnazjum i 
zawodowo- methanicz' 
w Gdy:i 


GDYNIA 39. W bieżącym gd! 
szkolnym otwarte będzie w 
pierwsze gimnazjum zawodowo * 
chaniczne. 


> : sa” 
SPECJALNA przych. dla chor 


PŁUCA nowi 


W-wa. Marszatkowska 49; tel. (opi 


zodz. 10-13-7 P 


a” 
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[e 
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SENATORSKA 28-30. Rentgen „4 
sztuczna. Elektrokardiograt. pretty 


tlenia płuc i serca. Wezwania 6? (i 
" sto. TEL. 5.93-33- p” 


Dr. med. A. L skór” 


weneryczne, płciowe: At Fa 


CHMIELNA 33 (dom kina w Lo 
przyjmuje od 9 r. do 8 wiecz. 


( JI 
nicy, Mariańska 9 godz. 4—5. a 


Weneryczne, skórne, płciow? 9 


Lecznica PI. 3 Krzyży 


rág Wspólnej od 9 rano dO 8 


KOBIETY PRZYJM. LEKARKA 
[1 ACTI ze 39 


w niedzielę do 2-0) 
weneryczne, płelowe, skóry 


W LECZNICY. LESZNO 


| 


NIONE Oz | 


Nr. T5 


Sensacyjne aresztowania 


„NOWA RZYCZPOSPOTCTITA* 


w Berlinie 


Spisek oficerski w Rzeszy 


(0d własnego korespondenta „Nowej Rzeczpospolitej") 


; „LONDYN, 3.9. Donoszą z Ber | obawiając się ujawnienia pełnej 
ia 0 licznych aresztowaniach | listy spiskowców, która obejmu 

ich żandarmeria i „Gestapo“ | je jakoby wszystkie prawie gar 
p Y wśród oficerów lotni-|nizony III. Rzeszy i zawiera 
nia t ' zmieckiego. Aresztowa” |kwiat nazwisk niemieckiego 
spi e spowodowało wykrycie |korpusu oficerskiego. Tym na- 

sku przeciw reżimowi. Na |leży tłumaczyć niezwykle łago- 


czele akcji stał maior lotnictwa 
mii, von Forstner, b. oficer ar- 
~ Cesarskiej, odznaczony pod- 
as wojny wieloma orderami. 
atychmiast po aresztowaniu 

d zatnora postawiono przed są- 
na 4 olennym, który skazał go 
Obe lata ciężkiego więzienia. 
cnie śledztwo toczy się kie- 
Aku ustalenia poszczególnych 
mrad i rozgałezień organizacji 
Dosi asto wej. Według bowiem 
Wiad a onych przez. „Gestapo“ 
lotni mości, spisek obiął poza 
~ ictwem również i inne bro- 
armii niemieckiej, zyskując 

ch „ozgoryczonych oiicęrach 
€tnych zwolenników. £ 
nej 2. najściślej zachowywa- 
sz} Alemnicy wiadomość o are 
st Waniach przeniknęła na mia 
ženja Wołuląc zrozumiałe wra- 


alak utrzymują w Berlinie wła 
naj zadowolą się skazaniem co 
wsęyżej kilku najbliższych 


` Dółpracowników  Forstnera, 


dny wyrok, jaki otrzymał Forst 


ner. M 

Cała sprawa wykazuje raz je 
szcze, na jak kruchych podsta- 
wach opiera się obecny reżim 
w Rzeszy i jak wielkie niezado 
wolenie panuje we wszystkich 
bez wyjątku sterach i warst- 
wach ludności. (w) 
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25 lać na stolicy warszawshiej 


Jubileusz dostojnego arcypasterza 
JE. ks. Kardynała A. Kakowskiego 


W miesiącu bieżącym JEm.|bytkowym domu przy ul. Ka- 
ks. kardynał Aleksander Ka-|nonia 20 o godz. 11/2. Muzeum 
kowski, arcybiskup metropolita | ufundowało ku uczczeniu swe- 
warszawski, obchodzi jubileusz |go arcypasterza duchowień- 
25-lecia swej sakry biskupiej ijstwo archidiecezji warszaw- 
objęcia rządów w archidiecezji. skiej. Otwarcie Muzeum zasz- 
Zgodnie z wolą ks. kardynała czyci swą obecnością Prezy- 
obchód jubileuszowy ograniczy ; dent RP prof. Ignacy Mościcki. 
się do skromnych ram. W tym samym dniu o godz. 6 

W związku z jubileuszem w |po poł. w pałacu arcybiskupim 
dniu 12 bm. nastąpi i duchowieństwo świeckie i za- 


Muzeum sztuki kościelnej w za- 


Po konferencji w Berchtesgaden 


Nagle zaostrzenie sytuacji 


Norymberga rozstrzygnie 


Ogólna ocena sytuacii pozwala u-] A. Szjągowski. Przed mszą od- 


PRAGA, 3.9. Wbrew optymistycz= 
nym nastrojom, panującym w związ- 
ku z inspirowanym przez lorda Run- 
cimana wyjazdem Henleina do Berch 
tesgaden — konferencja Hitlera z su- 
deckim führerem przyczynita się nie 
spodziewanie do zaostrzenia konflik- 
tu, Bezpośrednim skutkiem bowiem 
rozmowy, według nadeszłych tu wia- 
domości, ma być odrzucenie przez 
Niemców sudeckich projektu rządowe 
go i powrót do żądania plebiscytu. 

Panuje ogólne przekonanie, że Ber 
lin zdecydował się na wywieranie 
dalszej presji celem uzyskania jeszcze 
większych ustępstw od Pragi. Sy- 


Uwaga na Niemcy! 
Przedtużone manewry rezerw francuskich 


LONDYN, 3.9. Rząd francu- 
By AWiadomił oficjalnie W. 
żeni anię, iż z powodu przedłu 


doz manewrów niemieckich 
dowi Października br. — posta 


zatrzymać w szeregach 


rezerwy biorące udział w obec 
nych manewrach francuskich. 
Wcześniejsze ich zwolnienie u- 
zależnione jest o terminu zakoń 
czenia manewrów przeż armię 
niemiecką. 


Hurtownicy śmierci 


rozstrzeliwują setkami 
m RENDAYE, 3. 9. W sierpniu | rozstrzelano.  ” 


'tząq zarzutem propagandy anty. 
leie aS aresztowano w Madry- 
iA l osób, w Barcelonie 387, w 
neji 239. 

Pośród tej liczby 286 osób 


Pozostałych więźniów «kazan 
na długoterminowe ciężkie robo- 
ty lub wcielono do oddziałów 
szturmowych i wysłano do pierw. 
szej linii frontu. 


z sil mmiin="Ż" wik Tm . lom mae 


Ziemi Obiecanej 


tezy OZOLIMA, 3.9. Na bramie głów 
W mó Meczetu w Haiffie wywieszono 
mz,, 7 biuletyn partyzantów dono- 


Pale, że żydowski komisarz policji 
Ara skiej Lejzerowitz, którego 
Wade e w dn. 17 sierpnia br, upro 
tek „_ WTAZ z całą rodziną — na sku 
Stą Pida sądu partyzanckiego z0- 
Mias, Any winnym zdrady i natych 


» rozstrzelany, Dzieci Lejzero- 
dop, PdeSłano według biuletynu do 
losach żony i szwagra roz- 


pożary, trupy 


strzelanego komisarza biuletyn nie po 
daje ani słowa. 


W Jafifie podczas zamieszek zabito 
policjanta arabskiego. Pomiędzy Jaf- 
fą a Tel-Avivem podpalono kilkanaś- 
cie domów żydowskich, w samym 
zaś Tel-Avivie rzucono bombę, która 
zraniła 9 Żydów, w tym 3 ciężko. 


Wpobliżn bramy Damaszku w Je- 
rozolimie zastrzelono przechodnia 
arabskiego. 


siewek buchaltiria i szerckie „plety” 


 Ubrzymie nadużycia podatkowe 
narazily skarb państwa na poważne sirały 


Łó 
łych z 3. 9. W wyniku długotrwa- 

serwącj] I żmudnych docho- 
dniu Fe skarbowe ujawniły w 
Podatko p, 1577M wielkie nadużycia 
dzi ; b © w znanej na terenie Ło- 
d. Ka Pasów i pikierów inż. 
ar- 1o, go przy ul. Wólczańskiej 


Okaz 
a 
Bópgtwią się, iż Janicki w przedsię- 


Na ksję,, SWYM prowadził podwój- 
teg dj oss, Rewizja ujawniła sze 
ch „| atdlowych, przeznaczo- 
cieta, bag aio dla użytku właści- 
ię gp „| natomiast posługiwał 
ki, ng Szeregu lat w stosunku do 
tY zę,  POWYch jako dowodem 


ze 
u zn 
la Janici is © obrocie. Z polece- 


handlowe firmy, celowo zatajał rze- 
czywistą wysokość dochodów, a u- 
widaczniał tylko niektóre pozycje. 

Ponieważ oszukańcza księgowość 
istniała w firmie od szeregu lat, 
skarb państwa poniósł ogromne 
straty. 2 

Jak zdołaliśmy ustalić inż. Janic- 
ki ma bardzo szerokie „plecy“, Jed- 
nak sprawy tej nie uda się zatu- 
szować, albowiem zainteresowała się 
nią opinia publiczna, która oczekuje 
zakończenia badań. 

Dalszych szczegółów, ze względu 
na prowadzone śledztwo ujawnić na 
razie nie możemy, jak również nie 
możemy podać wysokości strat, ja- 


prowadzący księgi 'kie poniósł skarb państwa 


tuacja komplikuje się o tyle, że w 
tej chwili Hitler staje się nielako trze 
cim kontrahentem, nową Stroną w 
pertraktacjach. 

Zwraca uwagę, że rozmowy z 
przedstawicielami Niemców  sudec- 
kich prowadzi od kilku dni osobiście 
prezydent republiki Benesz, co ko- 
mentowane jest w ten sposób, iż w 
krytycznych momentach państwa 
prezydent zdecydował się wziąć na 
swe barki część odpowiedzialności 
obciążającej rząd. 

Koła angielskie w Pradze utrzymu 
ją, że Henlein otrzymał polecenie za- 
komunikowania lordowi Runcimano= 
wi, iż Hitler proponuje mu opraco- 
wanie do pierwszego grudnia rb. je- 
go własnego planu rozwiązania pro- 
blemu sudeckiego. Plan ten musiałby 
oprzeć się na óśmiu punktach usta- 
lonych przez Henleina w maju rb. 

Krążą również pogłoski, że Hitler 
opracował własny projekt ugody mię 
dzy partią sudecką a rządem czecho- 
słowackim. Plan ten miałby być swe- 
go rodzaju odpowiedzią na coraz sil- 
niejszą presję Londynu w kierunku u- 
trzymania przez Rzeszę pokoju. 


BYE [ESTE MI WODZE I RROORIATYNOE RACZ, 
Si vis... bellum 


marsz, Blomberg wraca 


_ WIEDEN, 3.9. Jak twierdzą 
kwestia powrotu marszałka 
Blomberga do czynnej armii 
jest sprawą najbliższego czasu. 
Omówił to jakoby przed kilku 
dniami min. von Ribbentropp, 
który w tym celu wyjechał spę 
cialnie do Szwajcarii gdzie ba- 


Bez Boga 
i bez sum enia 


MONACHIUM, 3. 9. W ostatnich 
czasach katolicy, przebywający w 
słynnym obozie koncentracyjnym w 
Dachau, pczbawieni są wszelkiej po- 
ciechy religijnej, nawet w godzinie 
zgonu, 

Zmarłych w Dachau katolików nie 
grzebie się po chrześcijańsku. Krew= 
ni po śmierci więźnia otrzymują po 
prostu urnę z jego popiołami bez 
wszelkiego uprzedniego zawiadomie- 
nia. ` 


1 


Wszyscy do Dachau 


WIEDEŃ, 3.9. Rodzinę dra 
Ottona Endera b. kanclerza 
Austriii poprzednika Schusch- 
nigga — zawiadomiono, iż zo- 
stał on przewieziony do obozu 
koncentracyjnego w Dachau. 


KAIR 3.9. Wczoraj rano dzienni- 
karz arabski usiłował dokonać zama 
chu na życie emira Transjordanii Ab- 
dulli. 

Dziennikarza aresztowano, Emir 
nie poniósł żadnych szwanków, Przy- 
puszczać najeży,że próba zamachu stoi 
w związku z niewyraźnym stanowi- 
skiem emira w sprawie Palestyny. 


stalić, że henleinowcy działają na 
zwłokę i usiłują przewłee konferencje 
do zakończenia okngresu w Norymt- 


otwarcie | 
į 


konne na czele z JE ks. arcybj- 
i skupem Gallem złoży Najdostoj 
niejszemu Arcypastęrzowi swe 
życzenia. e 

W dniu 14 bm. jako w 25 rocz 
nicę ingresu ks. arcybiskupa Ka 
kowskiego do archikatedry św. 
Jana, dostojny jubilat odprawi 
w katedrze o g. 9 rano pontyfi- 
kalną mszę św. podczas której 
wygłosi kazanie JE. ks. biskup 


czytane będzie pismo Oica Św. 
po nabożeństwie zaś Eminencja 
„udzieli błogosławieństwa apo" 


berdze, pragnąc w międzycz=sie uzyę stolskiego, po czym nastąpi od- 


skać maksymalną ilość ustępstre, 


śpiewanie Te Deum. 


Na wypadek wojny 
‘Anglia zasewnia sotie pomo: Ameryki 


WASZYNGTON, 3.9. Amerykańskie 
koła polityczne utrzymują, że tema- 
tem konferencji ma Downing Street, 
przedstawicieli rządu brytyjskiego z 
ambasadorem St. Zjednoczonych w 


Londynie Kennedy było ustalenie, ja= 
kiej pomocy mogłaby ewentualnie O- 
czekiwać Anglia ze strony Ameryki 
w razie zaistnienia koniliktu wojen 
nego. 


Hekatomba azjatyckiej wojny 
Krew czerwieni nuriy Jangtse 


SZANGHAJ, 3.9, Natężenie i zacie- 
kłość walk nad Jangtse nie słabnie 
ani na chwilę. Ataki japońskie na od- 
cinku Juiczana odparto. Manewry o- 
skrzydlające w Anhwei powstrzyma- 
mo. Partyzanci chińscy zmusili do 
cofnięcia się do miasta Kafeng od- 


działy japońskie rozlokowane w oko 
licy. e 

Według obliczeń Japończycy mu- 
sieli stracić od chwili rozpoczęcia 
obecnej ofensywy około 20.000 ludzi 
i wziętych do niewoli. Po krwawych 
walkach Japończycy wtargnęli do 
prowincji Honan. 


_ _ Trąba powietrzna niesie śmierć 
Trupy ludzi i zwierząt 


(pod walącymi 


INOWROCŁAW, 3.9. Nad majat- 
kiem Nierożniwice pow. Inowrocław 
przeszła trąba powietrzna, która wy 
rządziła wiele szkód, 

M. in. zawalony dach stodoły przy 
zniółł dwóch robotników: Cegielskie- 


120 posłów 


przybędzie z 


się budynkami 


go i Dąbrowskiego. Ciężko rannych 
odwieziono do szpitala, i 


Spadające belki obory zabity $ 
sztuk bydła. Wysokości strat na ras 
zie nie ustalono. 


casej Europy 


na kongres gospodarzy do Warszawy 


W związku z rozpoczynającym się 
w poniedziałek (dn. 5 bm.), kongre- 
sem gospodarczym  Międzynarodo= 
wej Unii Parlamentarnej, przybędzie 
do Warszawy około 120 posłów I se 
natorów z różnych państw europej- 
skich. 

Już przyjechali do stolicy przed- 
stawiciele sejmu litewskiego, dyrek- 


tor departamentu samorządowego, 
Barskauskas poseł  Wiluszis. Z 
Londynu przyjadą dwaj przedstawi= 
ciele izby gmin i dwaj przedstawi- 
ciele izby lordów. Obrady kongresu 
gospodarczego Unii Międzyparlamen 
tarnej toczyć się będą w sejmie. 

Kongres potrwa do czwartku, dn. 
8 września włącznie. 


Zniżki kolejowe 
na XVIII Międzynaroźcwe Targi Wschodnie 


Ministerstwo Komunikacji  przy- 
znało uczestnikom (wystawcom i 
zwiedzającym) tegorocznych XVIII 
Międzynarodowych Targów Wscho- 
dnich we Lwowie, w czasie od 3 
do 13 września br. zniżkę koleiową 
w drodze powrotnej w wysokości 
75 proc, przy czym przyjazd do 
Lwowa na podstawie karty uczestni- 
ctwa może nastąpić w czasie od 31 
sierpnia do 13 września br., a prze- 
iazd z powrotem w czasie od 3 
do 15 września br. Karty uczestnic- 
twa wydane staraniem Ligi Popie- 
rania Turystyki będzie można nabyć 
w cenie zł 3— w przedstawiciel- 
stwach Ligi Popierania Turystyki na 
większych stacjach kolejowych oraz 
w biurach podróży „Orbis“, „ „Was 
gons Lits Cook“ i „Francopol*. Wy- 
jeżdżający z mniejszych stacji kóle- 


jowych. powinni zgłosić swe zapo-. 


trzebowanie u zawiadowcy danej sta 
cji na kilka dni przed terminem wy- 
jazdu, by mogli na czas otrzymat 
karty uczestnictwa. Zwraca się uwa: 
gę, że przy wyjeździe należy ostem- 
plować w kasie stacylnej kartę w 
czestnictwa przy zakupnie pełneg€ 
biletu do Lwowa, gdyż jest to kó- 
niecznym warunkiem korzystania zá. 
zniżek w drodze powrotnej. W Biu 
rze Administracyjnym (wejście ot 
ul. Racławickiej) przy ostemplowa: 
niu karty uczestnictwa otrzyma wła- 
ściciel karty uczestnictwa bezpłatny 
bilet wstępu na Targi Wschodnie ©- 
raz karnet z kuponami, upoważniają- 
cymi do zniżek pobytowych (hotele, 
restauracie), jako też do zniżkowych 
cen wstępu do muzeów miejskich i 


prywatnych, Panoramy - Racławic 
kiej, Dioramy m. Lwowa, kinotea- 
trów ita (W 


taż 
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„NOWĄ PZFPCZPOSPOTITA 


Na ringach 


boiskac 


3 LA 


Lilorach 


Mstrzostwa wioślarskie w Mediolanie | 
We wszystkich biegach nasi pokonani 


Jest jeszcze nadzieja na 


W piątek rozpoczęły się w Medio- 
lanie wioślarskie mistrzostwa Euro- 
py. Tegoroczne mistrzostwa zgroma- 
dziły stosunkowo mniejszą liczbę 
startujących osad niż w latach ubic- 
złych, to też przedbiegi rozegrano je 
dynie w trzech konkurencjach, a 
mianowicie: w iedynkach, w dwój- 
kach ze sternikiem i w dwójkach po- 
dwójnych. W dwóch pierwszych kon 
kurencjach startowały osady pol- 
skie. 

W jedynkach Verey miał prawdzi- 
wego pecha w losowaniu, wpadając 
na najsilniejszych konkurentów. Od 
startu prowadził w tym przedbiegu 
Niemiec Hasenoehrl. Verey przez dłu 
gi czas walczył z Niemcem, ale po 
1000 metrów, widząc, że jest jednak 


„słabszy od niego, zwolnił tempo, o- 


szczędzając siły na sobotnie repe- 
Szarze. Wykorzystał to Szwajcar 
Rufli i minął Vereya, a nawet do- 
szedł do Hasenoehrla. Niemiec jed- 
nak odparł atakiwygrał przedbieg w 
czasie 7:19,3, 2) Rufli (Szwajcaria) 
7:20,7, 3) Verey (Polska) 7:28,3. Do 
finału zakwalifikował się z tego 
przedbiegu jedynie Niemiec Hasen- 
ochri. Polak, Szwajcar i Francuz 
walczą w sobotnich repesażach. 

W drugim przedbiegu jedynek star 
towali znacznie słabsi skiifiści. Wy- 
niki: 1) Steinleitner 7:35,9, 2) Vrba 
7:38,9. 

W repesażach jedynek walczyć 
będą Ruliili, Verey, Banos, Vrba i 
Kiss, przy czym czterech zakwalifi- 
kuje się do finału. 

W przedbiegu dwójek ze sterni- 
kiem nasza osada Kuryłowicz, Mani- 
tius ze sternikiem Bąclerem walczy- 
ła przez cały czas z olimpijską osa- 
dą włoską. Do 1500 m obie osady 
szły równo, dopiero potem Włosi wy 


sunęli się i wygrali pewnie. 1) Wło- 
chy 7:53,7, 2) Polska 8:02,9, 3) Fran- 
cia 8:04,3. 

W drugim przedbiegu dwójek mi- 
strzowie olimpiady i Europy Niemcy 
Gustman i Adamski o mało nie zo- 
stali pokonani przez Jugosłowian, do 
piero na ostatnich metrach Niemcy 
wspaniałym finiszem wysunęli się i 
wygrali w czasie 7:54,2, zaledwie o 
0,6 sek. przed Jugosławią, która u- 
zyskała czas 7:54,8. 

Do finału dwójek wchodzą Włochy 
1 Niemcy. i 

W dwójkach podwójnych pierw- 
szy przedbieg wygrały Włochy 
7:02,3, 2) Belgia 7:09,3. W drugim 
przedbiegu zwyciężyły Niemcy 
7:03,1, 2) Węgry 7:13. Do finału 
wchodzą Włochy i Niemcy, reszta 
walczy w repesażach. 

Mistrzostwa odbywają się na do- 
skonale przygotowanym do wyma- 


ła 2 zł. mesięzne 
masz „Nową Rzeczpospolitą” 
codziennie w domu 


repesażu 


gań wioślarstwa i pod względem te- 
chnicznym bez zarzutu torze hydro- 
planowym. W czasie regat wiał lek- 
ki wiatr w kierunku biegu. Pogoda 
bardzo ładna. 

W sobotę odbędą się repesaże, a 
w niedzielę finały. 


Eliminacyjny mecz piłkarski 


Niemieckie teamy spotkąq sie 
w niedziele 


Jak już donosiliśmy, w dn. 4 bm. 
ma stadionie olimpijskim w Berlinie 
rozegrany zostanie  eliminacyjny 
mecz piłkarski przed spotkaniem z 
Polską. 

W ostatnim czasie sąsiedzi nasi na 
brali respektu dla naszego piłkar- 
į stwa, a prasa niemiecka przyznaje, 
że piłkarze polscy zrobili ogromne 


MECINDA SEE 7X NU SGEE R Z E O TE E AIER ETE DE 
- Boisko Polonii zamknięte 


Za bratalność 


i łobuzerskie 


wyczyny sKibi ców” 
3 graczy Poloni zdyskwal:fikowano 


Ostatnie awantury, które miały 
miejsce na meczu Polonia — Craco- 
via stały się przysłowiową kroplą w 
przepełnionym pucharze cierpliwości 
polskich ster piłkarskich. Wydział 
Gier i Dyscypliny Ligi, który jeszcze 
w lipcu ostrzegał Polonię przed zda- 
rzającymi się ekscesami i ukarał 
ja grzywną 50 zł postanowił z 
dniem 6 bm. zamknąć boisko Połonii, 
aż do odwołania. 

Niedzielny mecz, który rozegra Po- 
lonia z ŁKS będzie ostatnim meczem 
rozegranyfi na tym boisku. 


Dziś na boiskach 


Początek lekkoatletycznych mistrzostw 
ku U ropy 


„ Dziś w sobotę „rozegrane zostaną 


następujące ważniejsze imprezy Spor- _ 


towe:;, lu j 
W Warszawie na boisku Polonii o 
16.30 czwórmecz bokserski Polonia — 
Fort Bema — Okęcie — Makabi. 
W Bydgoszczy międzynarodowy 
turniej tenisowy i ogólnopolskie mi- 
strzostwa Sokoła we wszystkich dzie 


Dzisiejsze wyścigi 


Konie podajemy w kolejności 
przewidywanych przez nas szans 


Konie podajemy -w _ koleiności 
przewidywanych przez nas szans. 
GON. 1. Płoty. Nagroda 1.800 zł. 
Dystans 2800 m. 
Ko- 


Irresistible, Indus, 
rona. 

GON. 2. Nagroda 1.400 zł. Dystans 
2200 m. 

Humor, Kulfon, Parnar, Holmes. 

GON. 3. Nagroda 1.800 zł. Dystans 
1100 m. 

Ural, 


Stochód, Palafox, 
Porfir, Honey, -Dalan. 

GON. 4. Nagroda 4.000 zł. Dystans 
1600 m. 


Husarz, 


Szatmar, 


Aza, Odaliska. ' 

GON. 6. Nagroda 1.800 zł. Dystans 
1100 m. 

Kastylia, Kastet, Aksum, Partyzant, 
Gefia, Rapir, Armand. 


GON. 7. Nagroda 2.000 zł. Dystans 
600 m 


Hokej, Komtur, Jenisiej, Markiz, 
Okrza, Jaguar, Nelly, Bidermajer, Ra 
guza, Mariasz, Odonicz. 


GON. 8. Nagroda 1.600 zł. Dystans 
1600 m. z 

Ingola, Jalousie, Muza, Laikonik, 
Hermosa, Margas, Ruń, Turcja, Je- 


1 


Money, Moon, Nola, En Avant, Ge-| sion ‚Oberon. 


newa. 
GON. 5. Nagroda 1.400 zł. Dystans 


„1300 m. 


Nebraska, Jenny, Thaiti, Cynara, 
Jorisaka, Wilia, Rzeka, Paiva, Ołena, 


GON. 9. Nagroda 1.800 zł. Dystans 
2100 m. 

Kid, Jaguar, Lolitta, Talitta, Irtysz, 
Ramona, Waad, Liktor, Illona, Lohen 
grin. 


Przypuszczalni zwyc ęzcy 
Accumulatv dnia 


ZWYCZAJNY: Słochód, Money Moon, Kasty lia. 


FRANCUSKI: Palafox, Nola, Kastylia, Ingola 
FRANCUSKI: 


Irresistible, Stochód, Money Moon, Kastylia, Ingola. 


Goni- Nasz (Namiejscapła-| Ewentualny Gra Na tor 
twa faworyt |tne (fran uski) fuks | po:wójna m'ęxki 
1 Irresistible Indus Husarz nA wag bie Indus 
2 Humor Kulfon Parnar Daar * |Parnar 
"* |stochód Palafox Porfir tyr Grt 
dw Z. Money Moon Nola En Avant Money Moon Nola 
5 Nobraska (Jonny Cynara erosi, rape 
6 Kastylia Kastot Rapir pans 
m Hokej Konta Markiz Hakoj” Jenisiej 
8 Ingola Ingola Muza x zer Nuza 
9 Na," att Kid tolitta „adi Irtysz 6 
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-„dzinach. . s 


W Poznaniu pierwszy dzień lekko- 
atletycznych mistrzostw Polski. iunio- 
TÓW. 

W Sosnowcu mecz lekkoatletyczny 
Zagłębie — Chorzów. W ramach tych 
zawodów startować będzie Walasie- 
wiczówna. 

W Krakowie mecz waterpolo Legia 
(Warszawa) — Cracovia. , 

W Amsterdamnie kolarskie mistrzo 
stwa świata. W programie wyścig szo 
sowy amatorów na 170 km. Startują 
4 zawodnicy polscy. 

W Mediolanie drugi dzień wioślar- 
skich mistrzostw Europy. Polacy star 
tują w jedynkach i dwójkach ze ster 
nikiem. 

W Paryżu pierwszy dzień lekkoatle 
tycznych mistrzostw Europy z dzia- 
łem polskich zawodników. 

W Insterburgu międzynarodowe za 
wody konne z udziałem polskich 
jeźdźców. 

W Filadelfii finałowy mecz o_pu- 
char Davisa pomiędzy Ameryką i 


Australia. 
magów. 


9 osad klubowych 
na starcie 


„Pierwszy krok wioślarski” 


W niedzielę 4 bm. we wszystkich 
ośrodkach wioślarskich Polski odbę= 
dą się regaty pod nazwą „Pierwszy 
krok wioślarski'. 

W ośrodku stołecznym regaty roz- 
poczną się o godz. 16, a organizowa- 
ne będą przez Międzyklubowy Komi. 
tet Wioślarski, W- regatach niedziel- 
nych startować będą osady 9-ciu klu- 
bów: WTW, AZS, Wisła, Oficerski 
Y. K. Syrena, ZUAW, Sokół PPW i 
KPW. 

Regaty zapowiadają się ciekawie 
ze względu na start licznych nowiciu 
szy oraz dzięki wysokiemu poziomo- 
wi wody na: Wiśle, co pozwoli na je- 
dnoczesny start kilku łodzi, unikając 
przedbiegów. 

Dla propagandy wioślarstwa wśród 
młodzieży szkolnei wstęp na regaty 
za okazaniem legitymacyi szkolnych 
bezpłatny. 

Meta „regat mieć będzie miejsce 
orzy przystani KW Wisła. 


Wydział Gier zamykając boisko Po 
lonii wychodził z założenia, że Poło- 
nia jedynie i całkowicie ponosi odpo 
wiedzialność za brak odpowiedniego 
porządku i „wyczyny“ swoich „kibi- 
ców“, które spowodowały szeroko 0- 
mawiane już ekscesy. 

W przyszłości boisko będzie mogło 
być ponownie otwarte, jeżeli zarząd 
Polonii da gwarancję, że drużyny 
przyjezdne, które będą grać na tym 
boisku nie będą narażone na szykany 
i bandyckie napady ze strony zacie« 
trzewionych zwolenników Polonii. 


Kara ta jest zupełnie słuszną i po- 
winna być już dawno wymierzona 
zwłaszcza, że Polonia była ostrzega- 
na przez Wydział Gier, Ostrzeżenie 
te jednak zarząd klubu zlekceważył 
i nie poczynił żadnych kroków, by 
powstrzymać  łobuzerskie zapędy 
swych przyjaciół. i 

Wydział Gier i Dyscypliny posta- 
nowił również ukarać za brutalną grę 
dwumisięczną dyskwalifikacją graczy 
Polonii Pazurka i Nawrota. Bram- 
karz Polonii Strauch został zdyskwa= 
lifikowany na dwa miesiące z dwuty 
godniowym zawieszeniem. Kary liczą 
się również od 6 bm. 

Taki jest więc piękny plon, który 
zebrała Polonia dzięki brutalnym, nie 
licującym z godnością sportowca pol- 
skiego, wystąpieniom swych graczy 
oraz metodom reagowania na porażki 
klubu rozżartych „kibiców“. 


SOBOTA, 3.9.1938 R. 
WARSZAWA I 

6.15 „Kiedy ranne wstają zorze”; 6.20 Mu- 
zyka; 6.45 Gimnastyka; 7.00 Dziennik poran- 
ny; 7.15 Koncort poranny; 11.57 Sygnał cza 
su; 12.03 Podreja południowa; 14.45 Trans- 
misja z otwarcia Targów Wschodnich we 
Lwowie; 15.15 Teatr wyobraźni dla dzieci; 
15.50 Wiad. gospodarcze; 16.05 Radio-rewia; 
16.45 Felieton; 18.00 Nasz program; 18.10 
Koncert solistów; 18.45 Kwadrans poołycki; 
19.00 Duety polskie w wyk. Ireny Gadejow- 
skiej i Janiny Hupertowej; 19.20 Pogadanka 
aktualna; 19.30 „Film i ziemia** rewia; 20.00 
Audycja dla Polaków za granicą; 20.45 
Dziennik wieczorny; 20.55 Pogadanka aktu- 
alna; 21.00 Audycja dla wsi; 21.40 Transmisja 
z Paryża; 22.00 Wiad sportowe; 22.10 Godzi- 
na niespodzianek; 25.00 Ostatnia wiadom. 
dziennika wieczornego. 


WARSZAWA II 

15.00 Koncert rozrywkowy; 14.00 Parę in- 
formacji; 14.10 Koncert solistów; 15.00 Wiad. 
sportowe; 15.05 Trio P. R.; 17.00 Pogawedka 
gospodarska; 17.15 Europejskie i amerykań- 
skie orkiestry symfoniczne; 18.10 Płyty; 22.00 
„Cyganeria”" opera Pucciniego; 25.45. Mu- 
zyka lekka I taneczna. 


NAJCIEKAWSZE AUDYCJE ZAGRANICZNE 

20.10 Kolonia. „Rycerskość wiośniacza” o- 
pora Mascagniego. 

20.15 Londyn Reg. Koncert symfoniczny. 

21.00 Mediolan. „Loroley'* opera Catala- 
niego. 

21.45 Luksemburg. Koncert symfoniczny. 

20.50 Londyn Reg. Muzyka taneczna z A- 
meryki. i 


NIEDZIELA, 4.9.1938 R. 
WARSZAWA I 


7.15 „Już od rana rozśpiowana”; 2.10 Kon- 
cert poranny; 8.00 Dziennik poranny; 8.15 
Audycja dla wsi; 9.15 Transmisja nabożeń- 
stwa z Krakowa; 11.350 Wręczenie nagród 
zwyciezcom w zawodach krótkofalowych; 
11.45 Przealąd kulturalny: 11.57 Syqnał cra- 
su; 12.05 Poranek symfoniczny; 15.00 Prze- 
mówienie ministra świetosławskiego; 15.15 
Muzyka obiadowa; 16.50 Teatr wyobraźni; 
17.00 Rocital na klawesynio; 17.50 Tygodnik 
dźwiękowy; 18.00 Podwieczorek przy mikro- 
fonie; 20.05 GRA IGNACY PADEREWSKI — 
nowe nagrania na płytach H. M. V.; 20.40 
„Przęaląd pojityczny; 20.50 Dziennik wieczor- 


Z S w w w wn 


í 
postępy. Troska o wynik meczu od 


Polską jest ogromna, a w po 
wyniku tego spotkania zależeć 
czy eksperyment kombinacji niemi?” 


cko - austriackiej przyjmie się 
tecznie, czy też trzeba będzie 
gnąć po nowe koncepty. „28 

Publicysta „Reichssportblattu go 
peluje do czynników fachowych 
koniecznie trzeba myśleć © zmo 
waniu dwóch — trzech równo” zed 
nych zespołów. Do każdego PT 
wnika trzeba odpowiednio dostoś”” 
wać graczy. To też kto walczyć © 
dzie przeciwko Polsce, ten nie moż? 
się znaleźć w. drużynie przeciw“ 
Rumunii itp. 

W niedzielnym meczu berliński” 
walczyć będą drużyna A: Raíth 
nes, Streitle, Kupefr, Mock, Kite 
ger, Lehner, Hanemana, Strobw 
mer, Pesser, Urban, Schön. 

Drużyna B: Urban, Schön Oj, 
chel, Pöhler, Malecki, Männer, 
brunner, Jakobs, Schmaus, Münze" 
berg i Jakob (w tym ostatnim * „ 
dzie nazwiska graczy podaliśmy. ` 
kolejności od ataku do bramki). 

z 
. a . 

Finowie licza 

na 7 pierwszych mieis 

Trener fińskiej ekipy lekkoatlot 
nej na mistrzostwa Europy w P' o” 
oświadczył w wywiadzie pras" p 
że Finlandia liczy na zdobycie 7 
tytułów mistrzowskich przez $ 
zawodników. i efi 

Zdaniem trenera fińskiego, w © 
na Ś kim. zwycięży Maeki, na 10 ge 
Salminen przed Lechtinenem i 
grem Szylagyi. m af 

W oszczepie powinien zwyci Ko” 
Nikkanen, w skoku wzwyż — 
kas. | s 
W biegu na 3 klm. z przeszkód, 
wygrać winien Tuominen lub 
blad, wm i „a pó 

W trójskoku szanse zwycięstw ga 
siada Rajasaari, a w maratonie „go 
cze fińscy — Tamila i MyonC gł 
winni między sobą walczyć © 
mistrza, r 


sig 
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Se RADIO FE 


ny; 21.00 Transmisja zawodów jek pe” 
cznych z Paryża; 21.20 „W gabineś sg 
doktora” wesoła audycja; 22.00 W ego 
towe; 22.10 „Aida”* opora Verdi go. 
Ostatnie wiad. dziennika wioczor 


WARSZAWA II git” 
16.00 


15.00 Zespół Pawła Rynasa; 
aktualny; 16.10 Koncert solistów; 22-00 


25.05 Muzyka taneczna. "M 
NAJCIEKAWSZE AUDYCJE ZAGRANO ai 
19.00 Lipsk. „Don Juan” opora jeny 
19.55 Hilversum I. Koncert symfonia 
20.00 Praga. „Polska krow* opor© 

bala. B R nies pr 

20.50 Radio Paris. Koncert rymborscy” 

21.00 Rzym. „Śpiewacy no 

ra Wagnera. 


PONIEDZIAŁEK, 5.9.1938.F* 2 
WARSZAWA I sM 


6.15 „Kiedy ranne wstają zorze”; 
zyka; 6.45 Gimnastyka; 7.00 Dziennik 
ny; 7.15 Muzyka poranna; 11.00 45 oaz. 
nie min. Świętosławskiego; 11- zai 

dla szkół; 11.45 Płyty; 11.57 Syama lady, 
12.05 Audycja południowa; 15.15 A jeb 
nie dla dzieci; 15.50 Skrzynka zyk” 
15.45 Wiad. gospodarcze; 16.00 Muzyk: 
ka włoska; 16.45 Folieton; 17.00 "ua; W 
: 18.00 Pogadanka spore Ri 


Płyty; 19.00 Audycja konkursowa 
Pogadanka zę w para i 
kowy; 20.45 Dziennik wieczorny; gli 
danka aktualna; 21.00 Audycja dia ię sé 
Mozaika muzyczna; 21.50 Transm=, sg wi 
ryża zawodów lokkoatletycznychi, snie 
wieków dawnej muzyki; 25.00 O5 
domości dziennika wieczornego* 


WARSZAWA II porty 
15.00 Koncert rozrywkowy; w; 1540 i 
formacji; 14.10 Koncert solistów; by” pd" 
sportowe; 15.05 Zespół Jana porny płyt, 
17.00 Pogadanka aktualna; 17.10 > 45 pik” 
czości wielkich kompozytorów; 25.00 
22.00 Szkic literacki; 22.15 Płyty: 
muzyka kameralna. pichiy 
NAJCIEKAWSZE AUDYCJE ZAGR aii 
17.50 Deutschlandsonder. r get 
rymberscy'* opera Wagnera. 1 


20.00 Praga II. „Sztygar” operoto sk! 
20.35 Droitwich. Koncert wagne 


a 
n 

20.45 Radio Paris. Koncert rpłoniczą! 
ymton 


21.00 Mediolan. Koncert $ pie" 
| 2150 Budapeszt. Koncort xu""2 
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NOMA PZPCZPOSPO 


QITA” 


Str. 7 


Poszukując nabywcy łupu 


 świetokradca trafił do... kryminału 


„lica Leszno przechodził wywia- 
człowi policji. Podszedł doń młody 
"oby zapytując gdzie by mógł 
wied ać złoto. Posiadacz złota nie 
ział kogo prosi o informację, 
e sposobem „wpadł”, Jak się o- 
y 5 0, nieznajomy miał zawiniątko, 
dwą nim znajdował się kielich złoty, 
tja złote aniołki, co miał otrzymać 
"e ropą po bogatej ciotce. W isto» 
<md łup _ pochodził ze święto- 
iar wa w kościele paraiialinym w 
ini powiatu łukowskiego. 
Tzyciśnięty do muru spadkobier- 
»Ciotkowego* złota przyznał się 


3.4 Józefowie pod Warszawą wyda 
gy, SIE makabryczny wypadek, któ- 
spowodował śmierć 10-letniego 


< FBmuntą Markowskiego. 


+ 
; „pp łoPiec poszedł do lasu, sporządził 
è ze sznurka huśtawkę i przymo 


Obczód ku czci koteterów 
-~ powstania 
| listopac owego 


| tj to, dn. 4 bm. zorganizowany bę- 

Chód a dawnej reducie wolskici, ob- 
haterg u czci gen. Sowińskiego i bo- 
t2. W Woli. Uroczystość ta połą- 


« 
s ẹdzie z pochodem organizacji 
` eeznych, 


ar 85 Sn adeckich 5 


Tel. 7-00-26 
Pożegnalne wieczo y 


targi 
ARISE LESMICZANKI 
dowie ma SZCZEFAŃSKA 
ski 
Sbodwoujnie ostatnie dni 
RYNIIY już wkrótce w.elka 


LG Á 
>] premi 
wS NA" CZARDASZKA 


M Mer OWY: „Zielony frak* Caillnveta i 


s 

tski 

UM * u$ubretka” Dovala. 

MĄty, nKlepoty Bourrachona”. 
nPani natura” Biraboau. 


LNY: „Zbyt [i 
czna rodzina”, 
8.15; „Krysia Leśniczanka”, * 


| da Sznączo 
9 ne gwiazdk 1poc 
godz, ej. toe o RZ 
KINA ZEROEKRANOWE 


€ (Chmielna 33): „Bitwa na Broad- 


try 
ZG, Chmielna n: „Rozalie”. 
p o 5 
| a oLOSzzy N: świat. 50): UE y 
Aglis (Nowy świat 19): „Miłość w 
RÓŻ PA (M. Swiat 65): 
Wa AMBRA 
i Bąjwoje”:, (Marszałkowska 56): „życie 


SAM 


„Drapieżne maleń- 


* Świat 4p 


Riar (N 
N ro 1 „O 
Miar O (asna 5): uBiona nio 


JĄ * ROM 
+ (Nowogrodzka 19): „Tajemnica 
ħi 
ST Pani, (Marszałkowska 112): „Lokaj 


Vięrg2 tei 
| hgs ORA hmiolna 7): „ta Habanera" 
UkochajiatSzalkowska 106): „Tan, któ- 


Dozpieczeń. 
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(Żelazn z 
~ MOR pi. yl2 krosa. orotik pay: 
I rainy): „D " 
e oinin Fc zedky 8 


(Żela 

i zna 51): „Od wtorku d 

"A Ślocką nawie z jowarzystnaw, r 

RU (Ela 6): „Sielański jako doroż. 
iat „etorajna 27): „Ręce zawiniły” i 


mpi 


"i 
i R (Marszy, obieta zawsze ma rację” 
F MHAR Wicamj. o wska 51): „Kościuszko 


A 
sę Pasna 3); "Nawrócony grze- 
e 12ZRQ 41): „Ucieczka Tarzana" 
Vlądowat", 


a, (Nowin! 

lop è razy: oska 10): „Człowiek, któ» 
% (Wolyka „Król Burleski”>. aps 
(waj 
(Krak? 32): „Oskarżona”. 


Przedm. 66): „Niedorajda” 
na 29): „Motel Hollywood" 


O t 
Mitta (Eh horowski: 


z" 


* „łudzie Wisły” I do- |n. 


do świętokradztwa i rozpłakawszy | 
się, żałował za grzech. Niestety, zaj 


późno pomyślał o skutkach. 


Do kościoła, Jak zeznał, dostał się ` 


za pomocą podrobionego klucza. Skra 
dzione przedmioty wywiózł do War- 
szawy i poszukując nabywcy tratit 
do kryminału. 


Meldunki wojskowe 
roczników 1887 i starszych 


Nowa ustawa o służbie wojskowej, 
która weszła w życie z dniem 1 bm. 
przesunęła, jak wiadomo z 50 do 60 
lat okres figurowania rezerwistów w 
ewidencji władz wojskowych, 


Sznur na huśtawi e przyniósł śmieri 
cziesiecialełniemu chłeptu 


cował do dwu drzew, W celu zawią 
zania pętli, wdrapał się na drzewo. 

Sznur był już przymocowany jed- 
nym końcem do drzewa, gdy chłopiec 
zsunął się i zapłątał w sznurze. Utwo 
rzyła się pętla, która zacisnęła się 
chłopcu na szyi tak, że na niej zawisł. 
Ponieważ nikogo w pobliżu nie było 
kto by pośpieszył mu z pomocą — 
chłopiec skonał, 

Matka chłopca po otrzymaniu o tym 
wiadomości dostała silnego wstrząsu 
nerwowego, 


l 


Jednak w odniesieniu do szerego- 
wych rezerwy stosowana jest nastę- 
pująca procedura. Roczniki 1887 i star 
sze, pomimo iż znadiują się w grani- 
cach wieku od 50 do 60 lat nie będą 
podciąznięte pod nowe przepisy i w 
dziedzinie np. meldunków woisko- 
wych są w dalszym ciągu zwolnione 
od tego obowiązku, jako raz na zaw- 
sze skreślone z ewidencji wydziału 
wojskowego. Dopiero rocznik 1888, 
który z dniem 31 grudnia br. miałby 
być skreślony z ewidencji, pozostanie 
w tej ewidencji w dalszym ciągu 
przez 10 lat. Wten sposób rokrocznie 
luka rezerwistów w wieku od 50 do 
60 lat wypełni się rezerwistami jed- 
nego roku. 

Co się tyczy oficerów rezerwy W 
wieku starszym przęchodzą oni do po 
spolitego ruszenia. Podlegają oni na- 
równi z rezerwistami w stanie spo- 
czynku obowiązkowi meldunkowemu 
niezależnie od wieku. 


300.000 osób dziennie 


zwiedzać będzie Powszechrą Wystawę 
w Warszawie 


Przy opracowaniu projektów tere- | 
nów wystawowych na Saskiej Kępie, 
wzięto specjalnie pod uwagę sprawy 
komunikacji z miastem. .Wyjątko- 
we położenie terenów ułatwia rozwią 
zanie tego zagadńiienia, z jednej bo- 
wiem strony tereny przylegają -do 
głównej arterii komunikacyjnej: mia- 
sta wschód — zachód: al; Jerozolim- 
ska — al. 3-go Maia — most Ponia- 
towskiego — al. Waszyngtona, z dru 
giej zaś strony do arterii ze śródmie- 
ścia przez przyszły most na ul. Karo- 
wej im. marsz. Piłsudskiego, ul, Za- 
mojskiego, most Kierbedzia, ul, Tar- 


= ławnjejsza operetka Kalmana |! Zową. 
TEATR, MUZYKA, KINO 


„MALICKIGJ: Komedia muzyczna „Na falach 
eteru". 
OGRÓD ZABAW „100 POCIECH" ezynny co. 
pe yz z wyjątkiem poniedziałków i piąt- 
w. 


DOLINA SZWAJCARSKA (Szopena 5): Co- 
dziennie koncerty muzyki lekkiej. Wejście 
bezpiatne.. 


KINO PARAH ŚW. ANDRZEJA (Chłodna 9): 
„Trójka huitajska". 

KINO PARAFII ŚW, AUGUSTYNA 
41): „Ada to nie wypsda”. 

MAJESTIC (N. świat 45): „Radość życia” i 
„Mecz Schmelling — Louis". 

+ MARS (pl. inwalidów): „Miłość i sny 
kobiety”. 

MASKA (Leszno 70): „Legia zatraceńców'* 
1 „Jej pierwsza miłość”. 

METRO (Smocza 50): „Alarm na morzu” | 
„Sekretarka jej męża”, 

MEWA (Koża 58): „życie ulicy” 1 „Ksią: 


ję x", 

MIEJSKIE nPe wielkiej 
wojnie". 

MUCHA (Długa 16): „Przy drzwiach zamk- 
niętych* | „Bohater dnia”, 

NOWA TOMBOLA (Marszałkowska 54): 
„Zaginiony horyzont” | „Panowie z towa- 
rzystwa". 

PETIT TRIANON (Sienkiewicrą 0): „Szalona 
Claudette" | „Książątko”. - 

PROMIEŃ (Dzielna 10): „„Zamaskowany jet: 
dziec" i „Kochaj i nie płacz”. 

PRAGA (Targowa 71): „Cień Szanghaju" i 
„Skrzydła nad Honolulu". 

+ PRASKIE OKO (Zygmuntowska 16): „Mo- 
tyl hisznaeński”" | dodatki. 

+ POPULARNY (Zamojskiego 20): „Wvspa 
w płomieniach" i „Sprredawen traktorów”. 

RAJ (Czerniakowska 191): „Za cudze wl- 
ny” i „Walka z sobowtórem”. 

RIWIERA (leszna 2): „Obrońcy Rio Gran- 
de” i dodatki. 

ROXY (Wolska 16): „Kurier carski” | do- 
datki. : 

SFINKS (Senatorska 29): „Dla ciebie se- 
norito". 

SOKÓŁ (Marsrałkowska 49): „Więzień kró. 
ewski'* | „Trzej muszkieterowie”. 

SORENTO (Krypską 54): „Północ woła” I 
pe śpiawa”. 

A (Inżynierska 4); „Dybuk” i ko 
rowe dodatki. "m m 

ŚWIAT (Surina 4): „Kiedy jesteś zakocha: 
na** | „Dwole z tłumu”. 

ŚWIT (N. świat 19): „Książę | żebrak”. 
7% (Puławska 39): „Ich stu | ona jed: 


UCIECHA (Złota 72): „Astrelog”. 
UNIA (Dzika 8): „Michał Stregow kurier 
carski” i rewia. 


(Kipoteczna 8): 


informacje o filmach dozwolonych d': ' 
młodzieży — telet. 7-11-25 


Wychodząc z założenią tych 
dwóch głównych arterii komunika- 
cyjnych, arch, Nagórski, opracowują- 
cy rozplanowanie terenów wystawo- 
wych, zaprojektował dwa główne wej 
ścia na wystawę: jedno od strony pół- 
mociej prży projektowanym nowym 
placu od strony ul. Targowej, drugie 
od strony wiaduktu Poniatowskiego 
w pobliży ronda Waszyngtona. W 
pobliżu tych dwóch bram wejścio- 
wych projektowane iest urządzenie 
specjalnych wielkich parków _ samo- 
chodowych, jako miejsc postoju dla 
tysięcy samochodów. ` 


Poza tą komunikacją dla ruchu ko- 
łowego, sąsiedztwo linii średnicowej 
i dworca Wschodniego pozwoli na 
przewożenie wielkich ilości zwiedza- 
jących koleją z okręgów  podmiej- 
skich wprost na tereny wystawowe. 


Ponieważ tereny położone są od 
strony Wisły, przewidziany jest rów 
nież dopływ publiczności na wysta- 
wę drogą wodną z południa i półno- 
cy Warszawy z dzielnie położonych 
nad Wisłą (Żoliborz, Powiśle, Sielce, 
Czerniaków etc.). 

Przewidując frekwencię zwiedzają 
cych na 200.000 — 300.000 osób dzien 
nie, wszystkie powyższe drogi komu» 
kacyjne pozwolą, przy odpowiednim 
rozwoju ruchu kołowego (samochoy, 


autobusy i tramwaje) przewieźć te | 


wielkie masy publiczności w ciągu je 
drego dnia, 


- 


Okazuje się, że jednak jestem ska- 
żańy na wywoływanie uśmieszków, 
bo gdym onegdaj opuścił wodze iry- 
tacji wymieniając niektóre okolice 
Warszawy, gdzie przechodzień może 
być narażony na zaczepki ze strony 
rozwydrzonych dziewic i rzezimiesz- 
ków, zwrócono mi uwagę, że robię z 
Warszawy dżunglę, co nie jest praw- 
dą, bo w Warszawie jest ładnie, skła 


W aresztach 
brak miejsc 


W związku z czynionymi obecnie 
zabiegami o nową amnestię dla ucz- 
czenia przypadającej w br. 20 roczni- 
cy uzyskamia niepodległości państwo 
wej stałą się aktualną możliwość da- 
rowania kar za drobne wykroczenia 
administracyjne. 

Jak się okazuje wskutek bardzo du 
żej liczby kar administracyjnych, ja- 
kie wymierzono od czasu ostatniej 
amnestii w roku 1936, liczne wyroki 
aresztu nie są w ogóle kierowane do 
wykonania. 

W aresztach gminnych brak po pro 
stu miejsca by można było wykonać 
wszystkie kary już prawomocnę. 


Kus higieny 
dla lekarzy 


Min. opieki społecznej organizuje w 


-| państwowym zakładzie kurs higieny 


publicznej dla lekarzy, kandydatów 
na stanowiska I kat. w państwowej 
służbie zdrowia. Kurs trwać będzie 6 
miesięcy, od 1 października do 31 
marca br. Na kurs przyjmowani wy- 
łącznie lękarze,, zamierzający „praco- 
*wać w państwowej służbie zdrowia. 

„Kandydaći na kurs mogą ubiegać 
się o przyznanie im przez MOS, ma 
czas .trwanią „kursu, stypendium w 
wys..220 zł miesięcznie. pod warun- 
kiem jednakże, jż złożą zobowiąza- 
nie, że po ukończeniu kursu pozosta- 
ną na żądanie ministerstwa w pań- 
stwowej służbie zdrowia. 

Podanią o przyjęcie na kurs i o 
ewentualne przyznanie stypendium, 
należy wnosić do właściwych urzę- 
dów wojewódzkich. Do podania nale- 
ży dołączyć niezbędne dokumenty. 
Przy państwowym zakładzie higieny 
prowadzona jest bursa, z której ucze- 
stnicy kursu będą mogli korzystać za 
opłatą 4 zł dziennie. 


(hZZ w sprawie 
wyborów 


Na dzień 4 września (niedziela) 
zwołuje zarząd główny Chrześciiań- 
skiego Zjednoczenia Zawodowego 0- 
gólną konferencję prezesów i sekrę- 
tarzy okręgowych w celu zajęcia sta 
nowiską w sprawie zbliżających się 
wyborów do samorządu. Zapowiedź 
konferencji tej wywołuje zrozumiałe 
zainteresowanie ze względu na wzra- 
stającą, szczególnie w ostatnim cza- 
sie, liczebność, oraz wpływy Chrześc. 
Związków Zawodowych. Zaintereso- 
wanie jest tym większe, iż dotąd nie 
jest wiadome, czy Ch.ZZ udział w 
wyborach przyimą, Ta właśnie spra- 
wa będzie rozważana i zdecydowana 
na konferencji, która zapewne zajmie 
i się też omówieniem ewentualnego za- 
warcia bloku wyberczego. 


OGŁOSZENIA DROBNE 


Posady i prace 


(Zaofiarowane) 


hłopcy do sprzedaży gazet potrzeb- 
U ni. Kaucja. 1 złoty. Zgłaszać się: 
Zgoda 5 m. 3, | piętro, od 9 é 12 


Kupno I sprzedaż 
FuTRA prawie DARMO bez 


zaliczek od 20 złotych miesięcznie 
męski». damskie trzyćwierciowe 


LISY wielki wybór. Leszno 28 
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i gotowe i uczniowskie w 
UBIORY wielkim wyborze poleca 
Alired Leibrandt, ul. Wspólna 14, tel. 
9-00-47 (firma chrześcijańska). (Czy- 
telnikom „Nowej Rzplitej* specjalny 
rabat), (3—743) 


adioodbiorniki od złotych 8. Bez 
zaliczki. Najnowsze modele bie- 


żącego sezonu. Dostawa. natychmia- 
stowa. Dzwonić: 12-24-30. 


(5—282) 


óżne 
> PIERI ape 


wa angielski krem 
oryginalny z napi- 
sem Dr. „Orgley*. 
Bez tego napisu 
podrabiany. 


t 


} 
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dnie i bardzo bezpiecznie. Może isto 
tnie spojrzałem na chwilę przez czar- 
ne okulary, za co naujprzejmiej kogo 
należy przepraszam i wracam do u- 
śmieszków. Zapukała sobie delikat- 
niutko do mieszkania Samuela Elpera 
przy ul. Lwowskiej 7 jego była pomoc 
nica domowa (w czym pomocnica nie 
wiem) oświadczając, że zgubiła świa- 
dectwo pracy i prosiła o kopię. Chie- 
bodawca wszedł do gabinetu dla wy- 
pisania świadectwa, a pomocnica do 
mowa, panna Janina Osińska w tym 
czasię odkręciła główkę od maszyny, 
i załadowała w walizkę (także znam 
lezioną w tymż mieszkaniu), po czym 
na paluszkach wyszła lekuchno jak 
piórko i znikła jak 


oztne! z kamf:rą 
Elper pośpieszył pod opiekuńcze 
skrzydła stróża bezpieczeństwa w 
wyniku czego Osińska znalazła się w, 
kozie, główka wróciła na maszynęł 
Elper odetchnął, komisariat się cie- 
czy, że miał troszkę zajęcia. 

Jednym słowem zadowoleni wszy 
scy, tylko nie Osińska i niezadowolo- 
ne są niektóre gosposie warszawskie 
z powodu eksperymentu z jajami. — 
Wykalkulowały, że jaja się podnio- 
sły w cenie przy zamianie sprzedaży 
ze sztuk na wagę. Może nie mają 
racji, bo przecież jaja są różnej wiel- 
kości. Agencje dowodzą, że jednak ja- 
ja kalkulują się teraz w cenie od 9 
do 10 gr, a przecież 


w sztukach były tańsze 
Tajemnica zręsztą może kryć się w 
czym innym. Przecież wiadomo pó- 
wszechnie, że na wszelakich ekspe- 
rynmientach ludzie chcą tylko zyskać. 
Gosposie sądziły, że eksperyment ja- 
jowy obniży cenę, kupcy, że podnie- 
sie, więc może wszystko zostało po 
staremu, a niezadowolenie wywołuje 
zawiedziona nadzieja. 

Ale nie z wszystkiego ludzie są za- 
dowoleni. A na sobie doświadczyłem 
o czym mowa na początku, że nie za- 
wsze niezadowoleni mają słuszność. 
Bowiem nie jest tak źle jak mi się 
zdawało, Właśnie wypada mi stwier 
dzić, że jest za wiele dobrego, O 
czym przekonywa nas spór jaki to- 
czy się między niektóymi właścicie- 
lami domów a lokatorami z gatunku 
tych, co mają kulturalne mieszka- 
nie, a 

kuluy ne roęl 
Niektórzy posiadacze pokojów łazien 
kowych zażądali od gospodarzy obniż 
ki komornego. Bo nie korzystają z 
łezienek, więc po co płacić za to cze- 
go się nie używa. Gospodarze są z 
tego zadowoleni, bo taki lokator zu- 
żywa mniej wody i nie niszczy ła- 
zienki. Toteż jeden z gospodarzy za- 
proponował cierpiącemu na wodo- 
wstręt lokatorowi, że chętnie zboni- 
fikuje mu coś z komornego, ale pod 
warunkem, że nastręczy mu więcej ' 
takich lokatorów. 51 
Pogoda 

Przewidywany przebieg pogody w 
dniu 3 bm. 

Pogoda o zachmurzeniu zmiennym, 
umiarkowanym na zachodzie i w środ 
ku kraju, a dużym na pozostałym ob- 
szarze. Miejscami przelotne deszcze, 
na wschodzie skłonność do burz. Tem 
peratura w ciągu dnia do 20 st. umiar 
kowane wiatry zachodnie. 


Niew dimy harmonista 
prosi © pomot 


Od kilku miesięcy przy ulicy Gór- 
czewskiej obozuje wyeksmitowany 
niewidomy harmonista z rodziną Sta- 
nistaw Lubański, Ciuła pieniądze na 
jakieś mieszkanie, ale dotychczas nie 
uciułał tyle, by otrzymać dach nad 


(6—247) | Słowa. Nieszczęśliwa ta rodzina prosi 


za naszym pośrednictwem o pomoc 
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Niezwyciężone motyle 


Dyrygent podniósł właśnie pa- 
łeczkę do góry. 

„Deptak“ w Reinerz zamarł w 
pełnym napięciu, oczekiwaniu, 
Zbliżała się godzina rozpoczęcia 
poobiedniego koncertu. Tłum ku. 
racjuszy patrzył, jak zahipnoty- 
zowany na koniuszczek pałeczki 
doskonałego kapelmistrza, gdy 
nagle... 

Coś białego przysłoniło oczom 
widzów podium orkiestry, jak 
biała chmura. Ni stąd ni zowąd 
na orkiestrę spadła chmara moty- 
li pokrywając w jednej chwili 
wszystko: nuty, instrumenty, lu- 
dzi... Wcisnęła się w każdą, naj. 
drobniejszą szczelinę, zatkała gar 
dziele instrumentów dętych. A 
właśnie kornet odezwał się pierw 
szym tonem wagnerowskiej uwer- 


Propagator pokoju.a - —-.- n 
a aema 


PISKLĘ KANARKA 


tury. Zew Elzy do nieznanego 
Lohengrina miał za chwilę olśnić 
uszy słuchaczów potęgą najwyż. 
szej sztuki... 

Basista dmuchnął ile tchu w 
płucach, w swój potężny instru- 
ment. Biały, zwarty kłąb motyli 
wyleciał z szumem z instrumen- 
tu i palnął w czoło waltornistę. 
Muzyk zachwiał się i wypuścił 
smyczek z dłoni... 

Koncert się nie odbył, - albo- 
wiem motyle postanowiły widocz 
nie doń niedopuścić. Nie chciały 
słuchać niemieckiej muzyki, 

Bywa, jednak gorzej. 

Działo się to w Italii. W pobli- 
žu Bari samolot wojskowy ` na- 
tknął się na wysokości dwóch ty- 
sięcy metrów na gęstą chmurę 
motyli. Leciały w zwartym szy- 
ku, jak gdyby do ataku. Pilot 
zlekceważył _ niebezpieczeństwo. 
Postanowił się przebić. 

Skutki były straszne, 

W jednej chwili motyle wpa- 
dły do kabiny sterowej, obsiadły 
wszystkie przyrządy, stery, wia. 
trochrony, oślepiły pilota, ogłu- 
piły go całkowicie i zmusiły do 
rejterady. Było już za późno. 

Pęd powietrza wciągnął  tysią- 
ce owadów do środka motoru. W 
jednej chwili motyle ' zatkały 
wszystkie otwory powietrzne i 
benzynowe. . Silnik stanął. Pilot, 
ostatnim wysiłkiem woli ratował 
się przy pomocy spadochronu. Sa. 
molot unieruchomiony runął na 
ziemię i legł strzaskany. 

Okazuje się, że nawet motyle 
walczą z totalizmem brunatnym i 
czarnem. Totalizmem czerwonym 
„zajmie się“ prawdopodobnie. sza 
rańcza. 

„Nie dziwnego. Przecież natura 
się wzdraga, patrząc na wyczyny 


i.f} SIEDLCE, we wrześniu, 


— Po przejściach owej okropnej 
nocy mój system nerwowy był po- 
ważnie wstrząśnięty. 

Znalazłem się w rozpaczliwej sytua 
cji: potrzebowałem pomocy lekarskiej 
a przecież nie mogłem marzyć o za- 
proszeniu któregokolwiek z kolegów. 

To było jasne! 

Siostra zdecydowała, że musimy na 
czas pewien opuścić Chomątków, aż 
do chwili mego zupełnego wyzdrowie 
nia, 

W Warszawie wyszukaliśmy nie. 
drogie, lecz wygodne mieszkanko — 
niekrępujące. 

— Jaśka pielęgnowała mnie troskli- 
wie. Odwiedzałem też znanych le- 
karzy — oczywiście jako mężczyzna, 
pod fałszywym nazwiskiem. 

Wielkomiejska atmosfera podziała- 
ła na mnie jak ożywczy balsam. 

Miałem pieniądze i czas. Szukałem 
więc kobiecego towarzystwa, nic 
dziwnego, wszak w Chomątkowie pę- 
dziłem żywot niemal zakonnika! 

Na Podlasie nie chciało mi się wra- 
cać, tym bardziej, że zadurzyłem się 
wówczas w Neli, Kasjerce kina 
„Smok“... — mówi Duglasiński. 

No ale cóż miałem uczynić?. 

Wracając do Chomątkowa, zatrzy- 
maliśmy się w Siedlcach — wymizero 
wany byłem i zniechęcony. Depresja 
dzieliła się też i Jaśce, która nama. 
wiała do zerwania z obecnym życiem 
oszusta, 

Wahałem się. Projekt ten zawierał 
w sobie tyle pokus, że mało brakowa 
ło bym nie znalazł się znów w sze- 
regach mężczyzń. 

Przywiązanie do „łatwych“ zarob- 
ków przemogło — no i żyłka awan- 
turnicza, chęć do dalszego udawania. 

Chomątków spotkał nas z otwarty- 
mi ramionami. 

Moi wielbiciele wyrażali swe głębo 
kie ubolewanie z powodu stanu zdro- 


Spowiedź ex-więżŻmnia (11) 


|Strzały zakochanego rachmistrza 


do doktora Leokadii Zebek 


ce — patrzyły na „panią Leokadię" z | nury, blady. 


wieloznacznym uśmiechem: 

— Patrzcie, musiała do Warszawy 
pojechać, chora była.. Taka rozpu- 
stnica! No, no! 

— Ten wyjazd nagły jest mocno 
podejrzliwy — mędrkowały kumosz- 
ki chomątkowskie. 

— Ale mizerna, mizerna! Jak z 
krzyża zdjęta, ledwie to chodzi, wia- 
domo. A nie lepiej-że to było, żeby 
za mąż wyszła, ale kto by tam taką 
chciał! 

Bomba zaś pękła dopiero wtedy, 
gdy Apoloniusz Bąk, rachmistrz ma- 
gistracki, dawny amant „doktór Leo. 
kadii Zebek“ — wypędził z domu swą 
żonę po 24-godzinnej „sprzeczce *... 

Nazajutrz stawił się w mieszkaniu 
swej bogdanki: 

— Pani Leokadio, stało się, słyszała 
pani zapewne — żona ode mnie przez 
panią uciekła. Kocham panią — je- 
stem teraz wolny. Dobrze zarabiam. 
Spójrz na mnie i... pokochaj! — wo- 
łał w uniesieniu rachmistrz magistra- 
cki—opowiadał Duglasiński, który tak 
świetnie przez trzy lata udawał ko- 
biete.. — więc spojrzałem na niego— 
ciągnął dalej — | parsknąłem śmie. 
chem, w nos niezrażonemu wielbicie- 
lowi. 

— Panie Bąk, a ileż ma pan lat, je” 
żeli wolno zapytać! 

— Panno Leokadio, cóż mają głupie 
lata, gdy serce, gdy ia panią... 

— Wiem, kocha mnie pan! — Ale 
powtarzam pytanie? 

— Och — jęknął rachmistrz—mam 
około pięćdziesiątki... ale cóż z tego? 
O, Boże? 

— Nic. Jest pan dla mnie za sta- 
ry — ot i wszystko. Co też panu do 
głowy strzeliło, rachimistrzu szanow- 
ny? Żegnam. 

— Wyszedł jak zmyty — ale w du- 
chu poprzysiągł zemstę. Żonę swą 
prawowierną co prawda napowrót 
przygarnął — ale zemścić się posta» 


3.1X.1938 !- 


Usta miał zaciśieł* 


Oczy podkrężone, 

Nie ukłonił się nawet, lecz jak auto” 
mat sięgnął do kieszeni i wydobył pi 
stolet automatyczny. 

Posypały się strzały. wystrzel 
osiem razy —i osiem razy S$ 
wał nieborak. 

Mnie kule tego szaleńca nie tiogh 
za to poranity przechodniów — gel 
łem od razu zajęcie. Jedna z ofiaf 
„miłosnej“ strzelaniny zmarła — 
ła to pensjonarka z Siedlec, ba 
chwilowo w Chomątkowie u T0** 
ny. 

Rachmistrza Bąka aresztowano; że 
na zaś jego dostała napadu furii i *, 
atakowała nasz dom. „Zawezwała” i 
policję i „błagałam* o interwencje 
pomoc. 

Od tego fatalnego wypadku stat? 
chomątkowskie jędze żyć nie daw” 
ły. Najrozmaitsze wersje kra 
dokoła mej mizernej osoby. yi 

Jakaś fanatyczna „członkini“ Sto 
rzyszenia „Cnoty dziewicy* usiłow* 
ła podpalić dom, w którym zamies” 
waliśmy z siostrą — Jaśką. gie 

Zamach w porę udaremniono, 3 
doszłą przestępczynię osadzono W 
reszcie. 

Miasto trzęsło się z pasji i obu 
nia, Omal nie dochodziło do 
podczas sporów goracych, jakie 
czono na mój temat. 

— To się prędko skończy. — pr” 
rokował jeden ze starych mie wróć 
wych eskulapów, mój rywal i w 
zawzięty — to się musi prędki jes 
kończyć... ten skandal! Już P „634 
w tej sprawie, — To jest ska gd: 
żeby taka diablica burzyła spokól 
chego miasta! p” 

— I rzeczywiście spokoju nie “y 
ło — ciągnął swą opowieść fa ogó 
lekarz. Duglasiński — jakieś osie" 
satanistyczne* wypełniły atm ch 
Chomątkowa. Postanowiłem na “~ 
pewien opuścić to piekiełko. 

Skorzystałem więc czym pred? 


r” 
jek 


1 
ct 


totalnych dostojników, co i raz | wia „słodkiej doktoreczki”. Całowali r 
A a ? ) | wstrząsających świat jakimś no- namiętnie po rączkach i okazywali zaproszenia znajomego ziemi 
Ae zielone papużki | wým, zgoła szatańskim pomy- | stokroć więcej miłości niż zwykle! — W tydzień coś po tym zabaw- „wyjechałam* na wieś, nad ies? 
aj Matsi tey to są hiedoizáte . Pi i nb Kobiety za to — zazdrosne żony, | tym epizodzie — ciągnął Duglasiń- dóbr hrabiego Płakszy-Bukslós Sig 
kamarki? > o ROR tuai ORKA |zdradzone, a rozgoryczone  dziewi. | Ski — spotkał mnie na ulicy. Był po- | J. JUNOSZA-GZOW** 


Maty Zdziś ogląda po raz pierwszy 


w życiu ptaszarmię w ogrodzie zoolo nowił koniecznie. 


dg 


|Krwawe 
ślady 


"a Skąd się one tu wzięły? — zastanawiał się 
Stern. — Ehe! Któryś z moich urzędników ubez- 
pieczał na własną rękę, posługując się skradziony* 
mi polisami. Ładna historia. Wyleję na zbity łeb! — 
warknął przez zęby. 


Ale jednocześnie zorientował się, że już nikogo 
„ha zbity łeb“ nie wyleje. Owszem. Wieleby dał za 
to, żeby jego ktoś teraz „wylał“ choćby nawet „na 
zbity łeb“. Było to jednak mniei możliwe: trzeba 
było samemu ratować tenże łeb od kuli rewolwero- 
wej czy stryczka egzekucji. 

Drugie piętro. Pustka... 

Już miał przycisnąć guzik, aby zjechać niżej, gdy 
do pokoju wpadł nagle jeden ze szpiegów: Roth. 
W ręku miał rewolwer, który natychmiast odbez- 
pieczył i wymierzył w kierunku drzwi: w koryta- 
rzu słychać było kroki... róż EWĄ 

— Idiota, psiakrew! — zaklął w duchu Stern. — 
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by mógł liczyć na jaki ratunek... 

". Licząc się z tym, że strzelanina nastąpi lada chwi- 
la, Stern przycisnął szybko buzik, aby zjechać ni- 
żej. Jakoż zaledwie winda zniknęła pod poziomem 
podłogi zatrzaskały strzały, co jednakże nie trwa- 
ło długo. è 

Gdy winda zjechała na pierwsze piętro — na dru- 
gim było już cicho. Tu kilkunastu ludzi porządku- 
jąc, nasłuchiwało, czy jeszcze nie odezwą się strza- 
ły. Ale na górze panowała już całkowita cisza... 

Stern zjechał na parter. 

Znowu przylepił oko do „judasza*. W hallu, pro- 
wadzącym do schodów, jednych na lewo i drugich 
symetrycznie zbudowanych w prawo — trwała nie- 
ustanna bieganina. To tu, to tam śpieszyli jacyś lu- 
dzie, których kontrolowali czterej postawni żandar* 
mi w drzwiach. Portier i jego pomocnicy stali sku- 
pieni przy szatni, przerażonymi oczyma patrząc na 
wszystko, co się działo w tym dotychczas tak spo- 
kojnym przedsiębiorstwie. 

Przecież tu nigdy nie było przez cały dzień tylu 
ludzi, co w ciągu tej półgodziny. Wtargnęła nagle 
ze setka ludzi, którzy obsadzili wszystkie możliwe 
i niemożliwe punkty ucieczki, splądrowali każdy ką- 
cik, tak, że szpilkę by znaleźli, bo nawet szafkę do 
kluczyków zdjęli ze Ściany i ścianę opukali... 

Nagle przez drzwi wejściowe wpadła jak bomba... 
panna Mochocka. Stern nie widział, kto strzela 
i skąd, ale słyszał strzały i widział, jak piękna pan- 
na upadła tuż przed drzwiami... —* 

— O psiakrew! — zaklął. — To już za ostro... 
Przecież ona... l ) sę, 

Nie skończył nawet myśli: potworny strach pod- 
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i ; | zę PEERS 
81 Po co on się broni? Utłuką go za to a tak, to jeszcze- | niósł mu włosy na głowie i kazał jak najszyb”” 


przycisnąć guzik. | 
Winda zjechała do piwnicy. 20” 
Sterna owionął chłód, który nie wiadomo dlać 
go przypomniał mu — grób. Dopiero teraz OopP*_,, 
wał go ten śmiertelny strach, który Ściganemu ę 16 
jącowi każe skakać w ogień, a rybie wyskoczyć aż 


piasek wybrzeża. Strach, który tonącemu 


chwytać brzytwę za ostrze... ah 

Szybkim ruchem otworzył drzwi. W podziet 
było pusto i ciemno. Stern skoczył najpierw ku ru” 
Ściu. W ciemności trafił najpierw na jakąś pake, wą 
nął na ziemię, a podnosząc się wyrżnął glo 
w Ścianę. 

To go trochę otrzeźwiło. Nieco spokojniej uP 
nit się, że drzwi są zamknięte od wewnątrz, W0 
czego zamknął je od swojej strony, a na wszelki W d! 
padek zabarykadował. Dokonawszy tej pracy sjet. 
na tej samej pace, przez którą się przewrócił í o% 
chnął głęboko chłodnym lecz stęchłym powietrzejy 

Zanim jednak ochłonął całkowicie, coś szu sie 
mu pod nogami, a niemal jednocześnie rozległy od 
jakieś podejrzane szmery w przeciwnym końcu Tie" 
ziemia. Włosy znowu podniosły się na głowie Z 


ew’ 
pe? 


ga: jeżeli tu ktoś jest — wszystko stracone. „gg 
Zdesperowanym ruchem zapalił światło: K! 
szczurów z piskiem rzuciło się do ucieczki. 
Stern usiał z powrotem. 
Odetchnął... | z wnel 
Po długiej chwili wstał i podszedł do przeci ścih 
Ściany podziemia, gdzie należało szukać wyi do 
wiòdącego poprzez piwnice sąsiedniego domu gó 


opustoszałej rudery, 


przeznaczonej od dawną *- 
rozbiórkę. 


(Dalszy ciąg nastapi) 
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Za wiersz milimetrowy lub jego miejsce n2 stay 
p 


tytułowej — zł 1.25; w tekście zł 0.80; za tok 


Wyrazy tłustym druk 


Zagraniczne 50% drożol- 


